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Niemcy Zachodnie - kołyską n >~ łłłfJzmu 
okupacyjnych 

Wiktora Grosza 
Skutki imperialistycznej polityki zachodnic~stw 

, ' . , 

Oświadczenie rzecznika rządu RP ministra 
WARSZA WA (PAP). W dniu 4 listopada 1949 r. na !j1onferencji pra­

sowej w Ministerstwie Spraw Zagranicznych, rzecznik ·MSZ minister 
pełnomocny Wiktor Grosz w odpo wiedzi na zapytania ldłku I,orespon­
dentów oświadczył, co następuje: 

Polsl.j i innych krajów Europy 
Wschodniej. 

Pomijam, jaliO nie zasługujące na 
odpowiedź, insynuacje pana Acheso­
na co do motywów, ktoÓre skłoniły 
rząd mój do protestowania. Nie ma 
przecież ani jednego uczciwego Po· 
laka w kraju czy na emigracji, któ 
ry nie jednoczyłby się z rządem pol­
skim w uczuciu zaniepokojenia z po 
wodu odrodzenia hitleryzmu w Niem 
czech Zachodnich, który by nie ro­
zumiał .całej wagi tego, że Demokra 

Na jednej ze swoich konferencji 
prasowych amerykal"lsk: sekretarz 
stanu pan Acheson wypowiedział 
się w sprawie not rządów państw 
Europy Wschodniej, które protesto­
wały przeciwko samowolnemu utwo 
rzeniu t. zw. pailstwa zachodnio­
niemieckiego. Wśród -tych rządów 
znajdował się równ;eż rząd polski, 
dlatego też wypowiedż pana Acheso­
na n:e może u nas pozostać . .l?,ez e­
cha. 

by się przekonać, że sytuacja 
jest wręcz odmienną, że sztucz­
nie oderwane od narodu niemiec 
kiego, t. zw. Niemcy Zachodnie, 
są dzięki polityce zachodnich mo 
carstw okupacyjnych ~ołySką no 
wego hitleryzmu, wylęgarnią i­
dei odwetowych w stosunku do 

Na~ód 'indonezyjski nie uzna machinacji 
prowadzonych przy "Okrągłym Stole" 

MOSKWA (PAP). - Agencja Tass I imperialisl.ów. Działając w myśl in­
donoS.i z Hagi, że - jak podają w ~trukcii .imperialistów, podpisali oni 
k.ałach dziennikarskich _ decyzje jJoroz~mleme, urągaH~e elementaF-

tyczne Niemcy uznają nl>wą granicę 
polsko-niemiecką, podczas, gdł' w 
Niemczech Zachodnich prowadzi się 

.jawną I,amllanię przeciwI. o tej gra­
nicy. 

Fakt, że w Niemczech Wschodnich 
odradza się demokracja, że liczne 
rzesze Niemców uznają tam naszą 
granicę zachodnią i pragną na tej 
podstawie pokojoweg·o współżycia, 
to tylko jeden z wielu przykładów, 
ldól'e dowodzą w sposób konkretny, 
jal,a dr&ga rozwiązania sprawy nie 
mieckiej służy interesom wszystkich 
narodów, w tej liczbie i narodu nie­
miecldego, służy interesom pokoju, 
i demol,racji i dzięki temu ma 
wszelI,ie warunki pomyślnego roz­
woju. 

Tego faktu pan Acheson nie zdoła 
prze!treśIić żadnym go}osł()wnym O-I 
świadczeniem. 

Nowy ulliform gellerała Bradleya 
Ostatnie wystąpienie gen. Bradleya w Kongresie USA 

- przypomniało żywcem ostatnie występy osławionego mi-
n:stra Fo,rrestala. (Z nrasv.) 

"Kaftanik a la Forrestal" ................................................................................................. ~ 
I 

Międzynarodowa nagroda pokoju 
RZYM (PAP). Stały Komitet Swia 

towego Kongresu Obrol'iców Polwju 
przyjął ogólne zasady dotyczące u­
stanowienia Międzyna.radowej Na­
grody Pokoju. 
Przyjęta w związku z tym uchwa­

ła głOSi m. in., że ustanawia. się 3 
międzyna.rodowe nagrody po 5 mi­
lionów franków każda, przyznawa­
ne corocznie po(1 egidą Swiatowego 
Kongresu Obrońców Po-koju, ' 

Nagrody te przyznawane będą za 
najlepsze dziela s'ltuki - (książki, 
filmy, rzeźby itd.), najbardziej przy­
czyniające się do utrwalenia pokoju 
między narodami. 

Do konlmrsu zgłaszane mogą być 

utwory, przedstawione przez organi­
zacje społeczne, poszc.zególne osoby 1 
przez samych autorów. 
Nagrod.ę })okoju przyznawać będz,ie 

stały K&mitet Światowego Kongresu 
Obrońców Po-koju. Komitet ustana­
wia jury, Idóre opracuje odpowied­
nie zlecenie. W s,kład jury wchodzi 
11 członków, reprezentujących róźne 
kraje. SelekCji, wstępnej w każdym 
kraju dokonywać może jury łtrajo­
we, utworzone w porozumieniu ze 
stałym n:omitetenl Swiatowego Kon­
gresu Obrońców Pokoju. 

Dzieła wysunięte na Iwnlmrs win­
ny być przedstawione jury do 1 
stycznia każdego rolnI. 

Pan Acbeson usiłuje przeko­
nać światową opinię publiczną, 
że polityka, którą on reprezen­
tuje, służy Slll'awie demoluaty­
zl!.cji Niemiec. Wystarczy jed­
nak przestudiować na wet arty­
kuły z brytyjsldej lub francu­
sldej prasy Iwnserwatywnej, że 

Pokojowe hasła SED-u 
VI 32 rocznicę 

Wielkiej Rewolucji 

k
· f .. O nym lIlleresom narodu IndonezYjskie 

'on ereuCJI "krągłego Stołu" w go. 
sprawie Indonezji w istocie rzeczy Z BatawiL Dżodżakarty i innych 
pie mają żallnego znaczenia dla roz- miast.i okolic Indonezji nonoszą, ze 
wiązania konfliktu indonezyjskiego. naród irdonezyjski nie uznaje machi 

USA pomagają greckim bandytom 
Na konferencji nie było ani jedne' nacji, prowadzonych przy "Okrągłym 

go prawdziwego przedstawiciela na- Stole" Ludność Indonezji z Narodo­
rodu indcnezyjskiego, klóry by miał wym Frontem Demokratycznym na 
prawo przemawiać w imieniu narodu. czele domaga się eneqJicznle pełnej 
Grupy indonezyjslde, uczestniczące niezawisłości Indonezji i odrzuca 
w konferencji - z Hattą i Hamidem świstki papieru, podpisane w Hadze 
na czele - ~eprezentują interesy au- na rozkaz imperialistów amerykań­
glo-amerykanskich i holenderskich skich. 

w ich prowokacyjnych napadach na terytorium albański e 
Przedstawiciel AlbalIii demaskuje zdradzieckie metody Anglosasów w ONZ 

BERLIN (PAP), - Zarząd Główny 
Socjalist y(znej Partii JednOŚCi (SED). 
opublikował hasła SED w związku z 
obchodem 32 rocznicy Wielkiej Re-

. wolucji Październikowej. Hasła te 
stoją 'pod znakiem zacieśniającej si<l 
przyjaźni niemiecko-radzieckięj oraz 
wspólnej walki na rzecz pokoju. Jed­
no z haseł stwierdza, że granica na 
Odn.e i Nysie lesŁ granicą pokoju. 

Ambasador Chin ludOWYCh 
wręczył na Kremlu 
:-isty uwierzytelniające 

• I W 32 rocznicę Wielkie; Rewoluc;; 

Uroczystości przyPomniku Wdzięczności 
w Lodzi 

NOWY JORK (PAP) - Dnia 2 
bm. Komisja Polityczna ONZ wysłu­
chała oświadczenia wiceministra spr. 
Za graniczny h Albanii - Priftina na 
temat tzw. sprawy greckiej. ł 

Przedstawiciel Albanii zaprotesto­
wał w imieniu swego rządu przeciw­
ko rezolucji przyjętej przez blok an­
glo-amerykański na posiedzenie Ko­
misji dnia 31 października. Stwier­
dził on, że z gruntu fałszywe są wy-

W poniedziałek dnia 7 listopada b.r. w Rocznicę Wielkiej wody tej rezolncji, jakoby "obserwa-
Październikowej Rewolucji Socjalistycznej, odbędzie SIę uro- tor" Komisji Bałkańskiej został o­

strzelany z tery to ium albańskiego. 
czystość połączona ze złożeniem wieńców pod pomniIdem żoł- Przedstawiciel Wielkiej Brytanii _ 
nierzy Armii Radzieckiej w P arku Poniatowskiego. Mac Neil sfabrykował ten zarzut w 

Wzywamy wszystkie organizacje poIHyczne, społeczne, związ c::lu wywarcia presji na Iiomisję 
kowe, młodzieżowe, zakłady pracy i instytucje do wysłania na Polityczną. 
uroczystość swoich delegacji, oraz pocztów sztandarowych. Przedstawiciel Alhanii oświarl-

1\1OSIiWA (PpAP) d-:- 3 .!istoPNad~ Zbiórka deIegacJ'i _ na pIac'J przed pnmnikiem o godz. 17. ezył, że uporczywe dążenia kól 
przewodniczący rezy mm "ady aj rządzących USA w kierunku zlik-
wyższej ZSRR, Szwernik, p~zyjął na widowania Albanii Demokratycz-
Kremlu ambasadora Chińskiej Repu- Okręgowa Rada Komitet Łódzki nej, a przyjścia z pomocą greckim 
bliki Ludowej w ZSRR Wang- Zw. Zawodowych Polskiej Zjednoczonej banydtom monarcho - faszysto w-
Czia-Siana, który wręczył swe listy Partii Robotn:czej skim, tłumaczą się faktem, że 
uwierzytel!1iające. Albania z jej bogatymi zasobami 
Następnie przewodnicząoy Prezy- Grodzki Zarząd ~ naturalnymi zajmuje ważną po-

dium Rady Najwyższej, ~zwernik, Tow. Przyjaźni , zycję strategiczną naa Adriaty-
odoył z ambasadorem Chm Ludo-\ Polsko-RaddecIdej , kicm i Morzem Śródziemnym. 
wy~h rozmowę, podezas której obec- I WI-aśnie w celu sprowo!cowa:tia 
nj' hył również zastęllca ministra I wojny z Albanią monarcho-
spraw zagranicznych, łJawrentiew. ."00.' faszyści greecy, za których ple-

----"'- . ~ 

Werblmek Z· k R d - k- d· łka S a t 
d L ··C d • k- - wlqze a zlec I prze wie Im Wlę em o egu Di!ZOZlems lej . 

MOSKW·A. - Ze wszvslkicll stron wane zcstaly ' takie gałęzie przemy-

W ~JI'emczel!'l>h lachodnic·h olbrzymiego kraju radżieckiego na- IStłdU,' jak przemysł leśny, papierowy 
~1 Gol j pływają meldunki o przygotowaniach 

BERLIN (PAP) "Hamburger 
Abendblatt" donosi. że w Niemcz.,ch 
Zachodnich co tydzień odbywa się 
werbunek około 700 młodych Niem­
ców do francuskiej Legii Cudzoziem 
ski ej. Mają oni przelewać krew w 
Vietnamie w imię interesów koloni­
zatorów francuskich. 

Delegacia Związ.ku 

Wolnej fi łcdziei~ Niemieckiej 

do uroczystości 32 rocznicy Wielldej Wraz ze wszystkimi narodami 
Socjalistycznej Rewolucji Pazdzierni. Związku Radzieckiego przygotowują 
liOwej. się do obchodów 32 rocznicy Rewolu 

Nowymi sukcesami produkcyjnymi ('ji Październikowej masy pracujące 
wita wielkie święto RADZłECKA !HRGIZJL Rozwijając tradycje naro­
MOŁDA WIA. Dziesiątki fabryk. i za- dów radzieckich. przygotowały one 
kładów przemysłowych melduje o wspaniałe podarunki świąteczne ·dla 
przedterminowym zakończeniu prac. swojej wielkiej ojczyzny. W boga­
Trw.ają prace przy zakollczeniu bu- tych i Ulodzajnych dolinach Kirgizji 
do wy wielkich zakładów cukrowni- panuje ożywiony przedświąteczny 
q:ych i kombinatu młynan,kiego. ruch. -

Radziec.ka klasa robotnicza, milio­
nowe rzesze lwlchoźników. pracowni­
cy nil.uki. kultury i sztuld i szerolde 
warstwy mas pracujących Związku 
Hadzieckiego witają to wieIIde ira. 
dosne Sw·ięto nowymi sulicesami pro 
dukcyjnymi i przedte~mlnowym wy­
IlOnaniem podjętych zobowiązań. 

Stolica Związlm Radzieckiego­
Mos!{wa, stolice wszystldch republik 
związkowych, roiastn i wsie. ośrodld 
fabryczne i zakłady przemysłowe, 
okręty radzieckiej floty rzecznej, hall 
<ilowej t morskiei - przybierają 
świąteczną szatę. 

cami stoją Stany Zjednoczone i 
Wielka Brytania, dokonują wciąż 
- za przykładem metod stosowa­
nych ongiś przez Hitlera i Mus­
soliniego - prowokacyjnych na­
padów na terytorium albańskie, 
gwałcąe suwerenność Albanii. 

W ostatnich czasach napaści mo­
luu'cho-faszystów' greckich no Alba­
Ilię Drllybierają już wręcz charakter 
wieIJdch działll.ti. wojennych, który-
111 i IdErub amerykańscy /<cner;lłowic 
i oficerowie z gen. vnn Fleetem na 
czele. 

'1.'ak więc, unia 2 sierpnia skiero­
wano przeciwko Albanii, pod do­
wództwem van Fleeta, ·7 greckich 
dywizji monarcho -faszystowskich, 
wspieranych przez 178 ·samolotów, 
które przeniknęły na 13 km w głąb 
terytorium albańskiego. --Artyleria 
grecka wystrzeliła wtedy przeszło 5 
tysięcy pocisków. 
Kończąc, przedstawiciel Albanii 

zarzucił Komisji Bałkańskiej, Żj.l zaj­
mowała się ona nie wyjaśnieniem sy~ 
tllllC,ii w Grecji i na granicy grecko­
albailskiej, lecz zbierHniem informa­
('.ii szpiegowskich dla armii 1 wywia­
du U.SA. Przedstawiciel Albanii pod­
kreślił, że jedynie przyjęcie propozy .. 
cji radzieckich przyczyni się do efek 
tywneg-o rozstrzygnięcia sprawy gre.: 
kiej. 

Walka o życie 
greckich dz.iałaczy 

demokratycznych trwa 
Na tymże posiedzeniu Komisji po 

oświadczeniu przedsh:wiciela Alba­
nii, przewodniczący Komj·,ji Peal'son 
(Kanana} odczytał list przewodnif,j,Zq 
cego Zgromadzenia, Romulo. List 
ten zawiera odpciwiedź na pytanie 
szefa delegacji radzieckiej, co przed­
sięwziął przewodniczący Zg'rom~ dzc­
ni a, by nadać bieg rfzolucji Komisji 
P0litycznej z dnia 27 paf.dzlel'l1ika 
o wstrzymaniu wyłwnania wnoków 
śmierci w Iltosunku do 9 działaczy 
greckiego l'uchu demokratyczneg), 

w Moskwie 

Setki tysięcy gospodarstw wiejskich We wszystkich zakątkach RADZIE 
w całej Hepublice jednoczy się w kol CKIEJ lITWY rozwija się współza­
chozach i wstępuje na drogę socja- wodnictwo o godne uczczenie 32 ro­
listvcznego rozwoju. cwicy RewolucJi Październikowej . 

Ponad tysiąc stachanowców REPU· Załogi fabryk. kołchoźnicy i stacje 
HUKI KARELO-FIŃSKIEJ uczciło nad maszvl1O'xo-traklorowe wvko;1aly sze 
chodzące święto wykonaniem zaclall req dodlltkowvch prac elli! uC'zC'z?via 
produJ;:cyjnych. Realizując stalinow- radosuego święta. Czwarty rok planu 
5ki plan odbudowy i rozwoju gospo- pi~cioletniego upłynął w Lite'\'Skiej 
darki narodowej. klasa robotnicza f<epubJice !Jo$! zr.akiem socjali5tvcz­
Karelo-Fińskiej SRR notuje sukcesy \ l'ej przebudowy gospodarki wiejskiej. 
możliwe do osiągr:oięcia tylko w kra- W krujll istni?je już dzisiaj ponad 

Naród francuski zwycięży! 
MOSKWA (PAP) - 3 listopada 

na zallr05zenie Antyfaszystowskiego 
Komitetu Młodzieży Radzieckiej -
przybyła tu delegacja młodzieży 
Niemieckiej HepubIiki Demokratycz­
nej. Na czele delegacji stoi sekretarz 
Rady Centralnej :lwiązków Wolnej 
M:lo.Jzieży Niemieckiej Horst 
Brasch. 

Dziś urocz)' sta 

a kademia włókniarzy I 
Związek Zawodowy Włókniarzy 

przypomina, że dziś o godz. 18.30 od­
będzie sif) w hali W"imy uroczysta 
a!\ademia z okazji 32 rocznicy Rewo­
lucji Paidzierniltowej. 

A więc wszyscy włókniarze-przo­
downicy pracy spolykają się dziś w 
hali Wimy. 

Zarząd Związku przypomina, że w 
części artystycznej wystąpi zespół leo 
alru "Osa", ldóry wystawi sztukę 
pt. .. Wzvwa was Talmvr". 

Interpelacja w sprawie plac 
w parlamencie francuskim 

ju zwycięskiego socjalizmu, Rozbudo 5.300 kołchozów, 

PARYi': (PAP). - W· czwartek Bi-/ 
danlt pr7f>ustawil czlonków swego ga 
binetu ZglOmadzeniu.' Narodowemu. 

Przed otwarciem Deputowany komunistyczny Krie­
Cd·Val\imond interpelował lząd w 
sprawie płac. III wystawy ga,zetek ściennych Mówci.! stwierdtił, że decyzja Rady 
Ministrów nie lozwiązuje tego pro­
blemu. Żądania pracujących mogą 

by':: za'pokojor.e, jeśli rząd położy 

Już na schodach domu ,J;l.rzy ul. 
Piotrkowskiej 76 słyszymy s-tukanie 
młotków. Przygotowania do otwar­
cia trzeciej wystawy gazetek ścien­
nych są w pełnym toku. 

Na piewszym piętrze przy wejśc:u 
do świetlicy Centrali Tekstylne.i 
(gdzie mieśc:ć się będz:e wystawa) 
naszym oczom przedstawia s:ę taki 
obraze!;:: gazetki, gazetki na ścia­
nach, na stołaćh, krzesłach ... a mię­
dzy n:mi uwijają sic zaaferowani 
dekoratol'z,y. 

Między gazetkam: widzimy bar­
dzo udane egzemplarze, zmuszają­
ce po prostu do zat.rzymania się dłu­
żej i uważnego obejrzenia. Zwraca kres swej polityce wojennej, pochlu­
uwagę piękna gazetl~a ścienna fa-
bryki :m. Strzelczyka, .,Głos UCl- ['jaj,,!cej miliardowe sumy. 
nia" - dzieło XV G;mn., ·i Lic. Jestem przekonany - oświadczył 

W niedzielę o godz. l>eJ nastąpi deputowany - że nacisk mas ludo­
uroc.~yste ol:w~rcje ~y.'tawy i, w:te~y l' \'Iych może wpłyną.ć na zmiaIlfl poli-
będz.emy mleh okaz)ę podzt\ov.3c fa- t ".' F·' .. R d .~ , ,. 
brycznc i szkolne gazetki ścienne wy . ylil. 1~Il1~Jl. zą nI",.I.ow,mcn za-
dane ku czci 33 roczn:icy Wielkiej I ponunac, ze w walce mIędzy llil.Iodem 
~pw .. li1ri' p,,7ci7.iernikowei, . a Dilstyli~ zwvcieża zawsze naród. 

PISMO CGT DO PREMIERA 
BIDAULT 

PARYŻ (PAP), - Sekretarz gene· 
ralny CGT przesłał w jej imieniu list 
t10 premic'Ta, w którym stwierdza, że 
decyzje rządowe w sprawie plac wy 
woluły żywe poruszenie w~rócl pra­
cujących. 

List '''l'mienia znane żądania CGT, 
podkreśla.jąc, że w pełni je podtrzy­
muje. 

Ust znaznacza, że CGT zgadza siG 
Clmówi6 z premierem wysunięte żq­
(!ania o,'az środki, pozwalające na 
ich rlłalizacjq. 

Broniąc pracujących przed nędzą i 
niesprawiedliwością, CGT wykorzy­
sla wszystkie uprawnienia i środki 

zagwarantowane konstytucją - głosi 

zakończenie listu. 

skazanych przez sąd monarcho-fa. 
szystowsld oraz skasowaniu tych 
wyroków • 
Przewodniczący Z?l'omadzertia ko­

munikuje, że nawiązał kontakt z 
prl.('dstawicielem rządu greckiego, 
k ~óry oznajmił, że punkt widzenh 
rządu greckiego w tej materii nie 
uległ zmianie. 

Po odczytaniu tego listu prmwod­
ni"ląCY Komisji chciał zamh':ą~ po­
sie·~zerl-ie, lecz <;ze-f' dE>;ci!:lcji f.J.tlziec" 
kitj, minister WY~2yńs~:i, zabrał 
g?cs i stwierd dł, że ('I.Jle::'acja ZSHU. 
zastrzega sobie prawo ponownego 
poruszenia kwestii wstrzymania i 
skasowania wspomnianych wYl'okó-,v, 
aJb~w'em odpowiedź rządu greckiego 
jest zlliJełnie niezadowalająca. 

Delegacja l'adziecka - stwierdził 
minister Wyszyński - dąży jedynie 
do tego, by wyroki śmierci zostały 
wstrzymane i skasowane, co - jak 
sądzę - jest również pragnieniem 
całej Komisji Politytznej. 

Po oświadczeniu ministta Wyszyń 
s-kiego przewodniczący zamknął po­
siedzenie. _ J 

Haniebne wystąpienie 
delegata J ugosła wii " 
w sprawie pi"zy;ęci~ '" 
nowych członków., -

do ONZ 
LAKE SUCCESS (PAP) - W to 

ku dyskusji nad przyjęciem nowych 
członków do ONZ, delegat Jugosła­
wii - Djerdja - zaatakował Bul­
gal'ię, Węgl'y, Run1'.1lli~ i Albanię, 
wysunął przeciwko n1m oszczercze 
zarzuty i, idąc w ślad za blokiem 
anglo-amerykańskim, przeciwstawił 
się przyjęciu ich do ONZ. 

Stanowisko delegata Jugosławii 
zostało na posiedzeniu Komitetu Po­
litycznego napiętnowane przez przed 
stawiciela Polski, dra Suchego. De­
legat polski określił wystąpienie 
przedstawiciela jugosłowiańskiego;> 
jako prowokację, zmierzającą do 
zmniejszenia prestiżu krajów dem')­
kracji ludowej. Dr Suchy podkreślił, 
że Jugosławia wypełnia instrukcje 
bloku anglo-amel'ykańskiego, prowa­
dzące kampanię oszczerstw wobec 
krajów demokracji ludowej. 

Dyskusja- trwa. 

Strajki we Francji 
PARYŻ (PAP), Strajk robotn:ków 

przemysłu włókienniczego okręga 
Calais Roubaix i Tourcoing trwa 
nadal. Obejmuje on przeszło 30 tys. 
robotników bez względu na przyna­
leżność związkową. 
Związki zawodowe CGT : chrześci 

jańsk:e związki zawodowe pn;emy­
słu elektrotechnicznego prowadzą 
wspólną akcję, domagając się pod­
wyżki płac. i,;.;. 

Na str. 2 dokończenie artykułu 
O prac:y Józefa Stalina 
"Kwestia narodowa 
a leninizm" 

pióra A, Aziz;ana . 
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TWIER Z O'KOJU 
'~l!lt w "Dniach i Nocach" Simo· 

• '. nowa taka scena: podczas naj· 
clęzszych walk o Stalingrad, gdy 
Churchill i jego przyjaciele wyra~­
nie nlówili, że nie mą, najmniejszych 
sZans utrzymania miaeta, dowódca 
dywizji Procenko, po wydaniu nie­
zbędnych rozkazów, zastanawia się, 
co trzeba będzie zrobIć po wojnie, 
oczywiście zwycięskiej, aby juz nie 
mogła sii) powtórzyć. Wnioski, do 
których dochodzi Procenko, moina u­
jąć lapidarnie: PRACOWAć, MNO­
ŻYĆ SIŁY DZIAŁAMCE NA 
RZECZ POKOJU I BYć CZUJNYM. 

W ten naj prostszy sposób 
sformułowany jest pogląd oby­............................... ~ 

Na marginesie 

W obronie -BBC 
J ośli chodzi o S'ławetną lon· 

dyń~~~ą rozgłośnię radiową, tzw. 
BBC - niejedno już słys::eliś­
my. ;,':e wy>,~~ ... wiadomt>ści z nie 
zawsze czystego palca. Że nic 
tyle "buja w eterze", ile buja 
radiosłuchaczy". Ze bawi, oducza 
'(prawdy) i deprawuje. Że za­
kłóca atmosferę międzynarodo­

wą .. · 
Tak. to ",:ny.~tko już słysz<!-

m111yi o tym wszystkich dobrze 
wiemy. Jak się jednak okazuje, 
to ,-rszystko to jeszcze nie wszy­
stko. BBC - (jeżeli czytacie 
ten felietonik "na stojąco" -
usiądźcie) - BBC, powtarzam 
"znalazło się ostatnio pod sil­
nym wpływem elementów komu­
nistycznych" • 

Bardzo to Pl"Zykra. rewelacja 
dla... londyńs1kiej BBC. Stara 
się, biedaczka, jak może, staje 
na antenie, aby "dziamdziac" 
jak najgłośniej przeciw Związ­
kowi Radzieckiemu, przeciw k-ra­
jom ludowej demo-l..-racji, prze­
ciw wielkim ideom marksimnu­
leninizmu, przeciw każdemu ob­
jawom postępu na świecie -
a tu, masz babo placek: taki za­
rzut, takie ciężkie oskarżenie ... 

I to z czyjej !!trony! Od "za­
chodnich" Niemców. Od Ade­
nauera może, Heussa, Kopia. czy 
Loritza'! Nie, Nawet, wyobraź­
cie sobie, nie od nich. Jeno od 
"l'lOcjaJl!ltów". Tzw. soeja.list6w. 
z "Socjalistycznej Partii Nie­
miec". To właśnie organ "towa­
rzysUl." (wszelkiej zdrady, re­
negactwa. i sżowinizmu) Schu­
machera. "Der Telegraf", zaje­
chał tak fatalnif: i tak głębOko 
c:reiniegodnlł BBC, że aż mus.i­
my je1 ... bronić. 

Tacy- to z niell, uWf\tacie, 
,~cjali~ci", iż &ż szału i piany 
p.a gQbie dos.tajll na myśl, iż ktoś 
mógłbY majllĆ jakieś sensowne, 
~7lytywne sta.nowi&ko w stosun­
ku do gl'amcy na Odrze i Nysie, 
granicy pokoju. A właśnie BBC 
"pozwoliło sobie" bodaj na pl'ZY­
toczenie opinii jednego z czoło­
wych pism angielskich, . opowia­
dającego się słus~ie za usank­
Q;jonowaniem Pow1ższej granicy. 
Co za "zbrodnia", co za "grl).n­
da"! 

Jak śmie BBC brM .,na 
wstrzymanie", jMli chodzi o roz­
pętywanie hecy szowinistyczno­
l'ew1lljollistycmej wokół Odry 
i Nysy! I to akurat w takiej 
chwili, kiedy Ni~miecka Repu­
blika Ludowa granicę na tych 
rzekach uznaje i potwierdza ja­
ko S(ranicę pokoju. 

"Komunistyczne konie trojań­
skie" działają. w BBC - ob­
wieszcza ze wściekłością ,,socja­
listyczno-zachodni" "Der Tele­
grafII. Nie. To troch~ inaczej. 
"Faszystowskie opętane osły re­
wiz.jonistyezne działają w schu­
nlacberowskiej S,P.D." 

E. Tam. 
.................................... 

wate~ pierwszego kraju socjaliz· W wyniku zwycięskiej wojny z fa- 6 W krajach kolonialnych wzma· 
mu J .. w ten .sposób rozumieją szyzmem pokOjowa polityka Związkn ga się ruch narodowo-wyzwoleń. 
JUZ dZI~ wspanlal~, konsek~ent- Radzieckiego stała się jeszcze bar- czy przeeiwko imperialistom. 
~ą l?htk~kę POkt°.kJ~wą'li Z';lązku dziej zdecydowaną, jeszcze bardziej Państwo radzieckie wzrastająca 

a Zlec lego se l mI onow lu· stanowczą . '. , 
dzi na świecie miłujące postęn, r 1 . '. 'I stale 'po~~ga! Jest tWlerdzlł; p'okoJu! 
pokój i wolność. ~aza.lutrz ~oWlel1} po zakonczenill nll; ~toreJ oPle~ają ~we nadZIeje settu 

. . WOjny wystąpIły ~O\V na arenje ruię- mlhonów ludZI mlłują.cych postęp, 
~a JakIch. podstawach opiera się dzynarodowej siły które nie zaprze-l pokój i wolność. Realistyczna, kon· 

poht~ka. Imędzynarooowa Związku stały zresztą swej działalności -Jod- sekwentna, pokojowa polityka ZSlUt 
RadzIeckiego? Sformułował ją towa- czaj wojny a po wojnie jawnie' po- oparta jest na niewzruszonych Zasa· 
rzysz JÓZef Stalin wyraźnie w refe- częły mąci~ wsp6łpracę między na. dach ustalonych od samego początku 
~ch na 17.ty~ i 1S-tym zjeździe r~a~i i P?dżegać. , do nowej wojny. istni~nia pań~twa radzieck!ego. l!-

P(b), ~daml tymI rządZI kapitał .mo~<;,po- zbroJOl!e, w me zawodny oręz marks!z 
.,W warunkath przedwojenne- hstyc2lTlY. przede wszystkim kapitał ~u-Ieruntzmu, prowadzone przez ge­

go ' szału, który ogarnął szere'" am.e;ykań.ski, który prowadzi p:lity. ma,łnego w,)d~a ~o\V~rzysza ,Sta:i.na, 
krajów _ mówił towarzys.z Sta': ~ę lmper)ali8fyc~ą, politykę zdąża- panstwo radz!cckle Jest ,czułne ,~o-
lin _ 26 stycznia 1934 roku _ Jącą do zawładnięcia światem. ~ec awantllrnu:zych planow Imperia· 
ZSRR 

hstycznych, 
~ w ciągu tych lat trwał da- Te siły postanowiły uczynić z OŃZ 

lej mocno i niezachwianie na narzędzie polityki imperialistycznej, Fakt posiadania przez Związek Ra­
swoirh pozycjach pokojowych, a gdy zdecYdowana polityka Związ- dziecki najnowocześniejszych 
walcząc z niebezpieczeństwem kll Radzieckie.lro i krajów demokracji środków technicznych, jakie daje 
wojny, walcząc o zachowanie ludowej stanęła w poprzek ich pla~ dziś nauka, z energią atomową włącz 
pokoju. idi!c na rękę tym kra- nom, rozpocz~li politykę deptania i nie, krzyżuje plany imperialistów 
jom, które w ten czy inny spo- gwałcenia postanowień Karty Naro- pragnącycłl uczynić z bomby atomo­
"ób są za utrzymaniem pokoju, dów' Zjednoczonych, podważania au- wej narz~dzie szantażu polityczuego. 
demaskuj~c i zrYwając m'a~l\ę toryt.etn ONZ i montowania blok{'w Generał Procenko, który w najeięż­
z tycl~, kto~zy przygotowują, pro a~re"ji, Na linii tei IloIityki leżało szydl dnia('h ~taJjngl'lldu myślał o 
wokuJą wOJnę", torrtdowanie wniosków radzieeldch ko.niecznośri czujnegt> działania, aby 

W pięć lat pó,biej, dnia 10 marca f ~o sprawie potępienia 1l0dr.cl-tllCZY Iro I u~ie~ożł.i~\-j.ć wyhuc~ nowej wojny, 
1939 ro, a więc na ki!ka miesięcy lennych. w spra~Y}~ ,zakaz,u używania WIdz) dw: ]a<:uo .polltykę ~we~~ k~l\. 
przed wybuchem nowej wojny, towa- bomh! aton~owe.l I srodkow masowe- ju. oTo s~m? .wt~zą setkI mlhonow 
rzysz Stalin mówił: go nIszczema, w sprawie międzyna- ludZI na SWJECIC I dlatego z otl1ch~ 

, . _. . . rodow'ej kontroli energii a tOIl1 O\,"-ej, i wiarą kierują swój wżrok w stronę 
,.T (lht~ ka . zag~afilc~na ZWlą!- l'e!lukr.ji zhrojeft itd. Na tej linii rów- Moskwy - Stolicy Pokoju. 

ku I~!\dzlecklcgo Jest Jasna i zro- nież leżało deptanie nkładu POCł,­
zuollała: damskiego w sprawie Niemiec i two­

Zaproszenie kata H'szpanii - gen. Franco 
do ubloku atlantyckiego" 

1 Je~teś.my z1Vole~ni.kami po­
kOjU I wzmocruenIa rzeczo­

wych stosunków ze wszystkimi 
krajami, stoimy i będziemy stali 
na. tym stanewislm, jeśli kraje 
te będą przestrzegały taldch sa· 

rzenie kadłubowego państwa adenaue 
rów i S{'humacherów. jako bazy agre­
sji u~zestników paktu atlantyckiego 
przecIw krajom miłującym tlokój 
przede I wszystkim przeciwko Zwią~ 
kowi Radzieckiemu. 

No !iZpo.tocIJ prasq 

'--,vził-óc'cz U J N OŚĆ 
Dlych stosunków ze Związkiem Al t' ś" 
R d , k' • 'l' • e sy uacJa w WieCie jest inna 

a Zlec "lm, Jes l me będą one niż była przed wybuchem dru. "Trybuna Ludu", omawiając de- dywerSji i szpiegostwa ZSRR potra pracnjących zdoła polrrzyzowac'i 
usiłowały naruszyć interesów na giej wojny światowej. Już na wiele kret l'ządowy o tajemnicy państwo- fU zmobilizować odpowiednie środ- zamierzenia i lJPa.raliżować dzia 
szego kraju. l~t przed 1939 rokiem towarzysz Sta- wej i służbowej pisze: ki obrony, potra.tłł wzbudzić w ma- lanie wroga i jego agentur. Ta 

2 .Jesteśmy zwolennikami po- lm ostrzegał imperialistów że po Doświadczenia minionego pię- sa<:h swych obywateli wielką czuj- powszechna mobilizacja na tym 
kojowych, bliskich i dobryih lI:ojni«;, którą wywołają, ni~ doliczą c:olecia Polski Ludowej wyka- ność, która udaremniła zamaChy wro odClinku - to jedno z najpowai 

stosunków sąsiedzkich ze wszy- SIę WIelu rządów d~wniej im powoi- Zl1ją dobitnie, że wróg nie za.nie 'ów. niejszych zagadnień, stojących 
stkimi krajami ościennYmi po- nych. Siły pokoju są dziś wielokrot· dbuje iadnej okazji, by szkochlć Nie ulega wątpliwQści, fe przed nami. Orga.ni!zacje partyj-
siadającymi wspólną granicę z nie większe, niż były w 1939 _)ku nam na kaoŻdym odcinku nasze- zwycięstwo socjalizmu w Pol- ne, zwią.zkowe, młod7iieiowe I 
ZSRR, stoimy i będziemy stali siły pokoju sę. większe, bo: ' go życia politYC2ll1ego, gospodar- sce i innych krajach demokracji społeczne winny \V tym zakre-
na tym stanowisku, jeśli kraje 1 Z· czego lub społecznego, W szcze- lud~ej skierowało zaintereso- sie uświadamiać swych cz;łon-
te będą przestrzegały takich sa- WIązek Radziecki nie tylko nie gólności wrQglie a~en'tu.ry wyko- wlltnia. śmiertelnych jego wro- ltów i za.poznać ich rz zasadami 
mych stosunków ze Związkiem ' wyszedł osłabiony ze zwycięskiej .rzysłują. te odcinki nas2ego :i:y- gÓW l w naszym kierunku. Trze dekretu !l'Ządowcgo o ochronie 
R d' k' ,.. . wOJny z faszyzmem, ale jeszeze bar-! cia, gdzie a.pa,rat nie wykazuje ba willc i u nas wypl'lWowa6 od- tajemnicy :państwowej i służbo-

a Zlec Im, j~sh me .będą, USIl\)· dziei wzmocniony. PowoJ'enny plan ł d t t . ił t - . id powiednie metody obrony i ~o ej 
wały narus~ac bez'p0sredmo, ~ub pięci()Ietni przewidywał na rok 1950! o;J ~c:U1n~~: ~,';:~:;ll~: bilizować czujność społeez~6.- w. 
pośrednio mteresow całosc.1 l , przehoczenie . poziomu produkcji I ciw agentom obcego wywiadu $twa na zakusy wroga.. P.omnik W dzięczno~ci 
:~:g,~a1nOŚci państ,va radzlec- I przemysłowej w stosunIm do ostat- politycznego i gospodarczego do W dalszym ciągu artykUłu, po 0- dla Arm-II- Radz'· .-eek,-e.-

niego roku przedwojennego, rekord;)- l, wiodły, że przedmiotem zalnte- mówieniu treści dekretu "Trybu-

3 Stoimy na stanowisku popie wego!roh."U 1940 o 48 procent. Już t resowanla imp('.ria.listy~y(lh na Ludu" stwierdza: stan.ae Ol t -
rania narodów, kt.óre padły w czerw~u 1949 przekroczono pozio!ll; wywiadów są nic tylko te.jenmi- Każdy członek Partii przed~ W SZ ynle 

ofiarą napaści i walczą o nie- produkcjI z 1940 roku o 41 proc.! (' ce państwowe natury ściśle wpj- wszystJcl.m, każdy zwiltzkowi~ l OLSZTYN (PAP).-W ciągu dwóch 
podległość swej Qjczyzny. 2 :\tasy ludowe wielu kr j' E _ sl~o~v~j f stra.tegicznej, ale rów- każdy uc:zciwy, Joja.JnyobyWafeJ miesięcy społeczeństwo woj. oJsztyń 

, S dk . . Wa uw . tł, mell: informacjf: doty~ące nasze krAJu milsi zlvróoić uwagę na sie ski ego zebrało na budowę Ponmika 

4 Nie boimy się gróźb ze stro I d" :~~y : ~o owej I .. sch?dnl~J~ go żYl;!ia politycznego, naszego Ży bie ,1 otoczenie, by pneclwd.zia- Wdzi.ęcznoki dla Armii Radzieck\el 
ny napastników i gotowi je- Zlę I. zw:; Clęstwu Arom Radzle~,kleJ cia gosJ;looa..rczego i spolec7.n.ego. łać -pr6bmn.,jnfiltra.eji wroga. De 45 '1 ł D i l 

s!eśmy odpowi~dzieć. podwó~nym l ~ad .. h:tle~'yz:neln, z~ol~ł~ olmht· n· l Pismo przypomina sprzysiężenie re \ kret jest dekretem, i przewldu- b'ez m;r~~l~Y, a sze o iary napływają 
CIosem na kaza'y ClOS podze~a· stroJ kapl.tal.lstyczny I "eszl, na dro- akcj: przeciw ZWiązkOWi Ra<l7iec- jąc sankcje karne spełni swoją T - ik kt6 
czy wojennych, usiłujących po- ~ę do. socJahzm~l, kbrzystaJąc .z II~ZY- kiemu po Rewolucji Paźdr..ern:ko- rolę, ale dopiero powszechna mo worcą pomn a. ry stanie na 
gwałcić nietykalność granic ra· Jazn.el T)OmOC! l przykładu WIelkIego wej. Przeciw tym spiskom. próbom bilizacja czujności klasowej mas :~~c;e ~~:f~ ;::~:a~:Jt.W Olsztynie 
dzieckich. KruJu SocjallzDlu. ---------~---;;.....-------;;.....--..;.-----...:......;..-....;..:;.=::.::.:.~:.::.:~:.:::::.:.:.:.::.:... ___ _ 

Taka jest polityka zagranicznIl 3 Okupacja radziecka. w Niemczech I W interesie szerokich mas chłopskich 
Związku Radzieckiego". Wschodnich umożliwila złamanie _________________________ _ 

Wszystkie posunięcia radzieckie, głównyc~ sił agresji ~iemi~c~iej ._ I 
wynikające z tej zasadniczej polity. ruonoI?ohstyczneg? k~plt~łu l. JunkIer 
k · k' . .' I stwa l pomogła memlecku" SIłom po­

l, po oJowe l zmierzające do utwo- stępow' n 'It . N' . k" . -l 'l' . t o '~ . J l v l worzemu lennc:: leJ 
rzema SI y zao neJ przecl\Vs aWIe glf~ Repubi"k' D k t . kt' 
i . zahamować imperializm hitlerow. pro al .! emo- ra ycznleJ, .ora IV 

k · b ł I k . . b t gr mle swym na p an pIerwszy 
s l, y Y e cewazone l sa o owane '~yslln .. ł . d n' N" • 

b ' " J l't k' .... a Zje nocze le lettlleC I 

.Komitet Ekonomiczny dopuścił do obrotu 
porośnięte ziarno żyta, pszenicy, jęczmienia i owsa 

przez urzuazYJnyc l po l Y -ow za· WSllółp c k fi.' • 'J' . 
chodnio-eul'ope'iskich i rząd :>llllacYJ'o .. ra ę II r. Ja~lI n11 uJąc.YJmyo- W ARSZA W A :P AP). Ze \\'7..gI~du 

na. warunłti at.mosfcryczl1e, jakie pa 
nowały przy spn<)cJe zbóż w rb .. 

P l A d k t" kOJ. przede wszystkIm ze ZWJazklem 
"~ w, ? sce. ,.z o -umen ow l 'pa- Radziecldm. -
ln1ętmk(}w opuohkowanych po wOJme 
wiemy dziś z całą dokładnością, ~e 
faszyzm nicmit'cki nie zdecydowałby 
!"ię na rozpętanie wojny, gdyby bul'· 
żuazyjni politycy angielscy i francu­
scy oraz amerykańscy monopoliści 
nie prowadzili podwojnej gry, gdyby 
przy jęli propozycje radzieckie. 

Stało się inaczej. Imperializm hit· 
lerowski na rzucił światu wojnę, 

Związ;kowi Radzieckiemu, który czy­
nił wszystko, by do tej wojny nie do­
puścić, przypadło teraz w udziale roz 
bicie potęgi faszystowskiej i ocalenie 
kultury lud7Jkiej przed za gładą. Zw. 
Radziecki wykonał to zadanie, 

4 Siły ludowe w Chinach osiągnę- Komitet Ekonomiczny Rady Mini­
ły zdecydowane zwycięstwo nad sll'ÓW zlecił dop\1S7,czenie do obro­

agenturą imperializmu _ Kuomin(an tu: zyła, pszenicy, jęczmienia i owsa 
giem i wprowadzają dyktaturę demo- o większym procencie ziarn porośnię 
kracji ludowej, przyłączają.c 475.mi. tyrh niż prre'.'Vidywały uprzednio za 
Honowy na.ród do obozu pokoju. twierdzone sia.mlardy zbóż. We 

wszystkich wYl)~Hlkach dostawy po-

5 Masy lud(}we w krajach kapitali-, ~'ośniQtych zbóż - stos~wane bedą 
stycznych, kJasa l'obotn.irza i siły l)(}trąt!cnia od ustalonYCh cen płaco 

postępowe organizują się w świata- nych producentowi. 
wym froncie .pokoju, któremu I :cr.e_ Uchwał'l przewiduje dopusz.czenie 
,Y~dzi. n.iezwyci~żon.y . Zwią~c~ ~a- I do obrotu żyta przy ilośc: ziarn po­
dllleckl 1 ostrzegaJą lmperlallstow, rośniętych do 10 proc, oraz t. zw. 
że jeśli pokuszą się napaść na !,raj "żyta pastewnego" o ciężarze gatun 
socjalil.mu, to wystąpią one czynnie kowym nie niższym niż 660 gramów 
przeciwko imperialistom. w Urze z maksymalnym odsetkiem 

ziarn porośniętych do 25 proc. Cena 
żyta pastewnego wynosi 1.500 zło­
t~'ch za 100 kg. 

Punkty skupu przyjmować będą 
p3zenicę drugiego standartu z iloś­
cią ziarna porośniętego do 5 proc. 
Rolnik uzyska ponadto możność zby 
cia pszenicy o c:ężal'ze gatunkowym 
nie niższym niż 700 gramów w li­
trze z najwyższą :lośdą ziarn po­
rośniętych do 20 proc. Cena tego o­
statniego rodzaju pszenicy ustalona 
została na 30100 zł za 100 kg. 

Na podatek grnntowy może być 
przyjmowane wyłac7.nie żyto pierw­
szego standartu, iak rówineż p.sze­
nica pierwszego i drugiego .standar­
tu. 

Komitet Ekonomiczny rozszerzył 

skup równ:eż ka jęczmIeń o cięża­
rze gatunkowym co l1ajmnlej 610 
gramów w litrze, zaw~erający do 8 
proc. ziarn porośniętych. Ce~!. te­
go jęCZmienia ustalona została na 
1.900 do 2.000 zł za 100 kg, w zależ­
ności od województwa. 

W odniesi-eniu do owsa. najwyższ ... 
dopuszcza~ną ilość =rna poroŚn.ję­
tego okreslono na 12 proc.; z tym, że 
c:ężar gatunkowy musi wynosić CI) 

najmniej 425 gramów w litrze. Po­
roś!l1!ięt;r owies skupowany będzie 
po ceme 1.800 zł za 100 kg. 

Uchwab Komitetu Ekonomieznego 
stl\.nowi poważną, pomoc dla podsta­
wowycł1 mas t!hlopskieh, dająe im 
możność zbycia pwośniętego ziarna. 
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t",,,. ': . (Dokoitezenie) i O P R A C Y J O Z E FA S TA L I N A E kli~a ,!,ito - ta f~zys~owska bancla 
I' ,.,. • : szplegow, mordercow l prowoka to, 

W&z.echs~nnJ ~ozwoJ pl~nUenD1e- : . : rów, znalazła się w jednym obozie 
twa "l, IłZl{~ł.w Języku oJczystym, : K t· d I··" : z imperialistami i podżegaczami do 
przeJscl8 mlt:Jscowy~h władz pań: I " ID e s l a n a r o o ID a a e n l n l z m 4 : wojny przeciwko ZSRR i krajom de-
I!twowych na Język oJezysty rdzennej • • m k' .. l d " k . 
l d 

•. t 1e i rozwóJ' kultu- ....................................... No-isol )I. IIziz,-a" ..................................... ,o IacJI. U. oweJ l wy onuJe zada· 
li nOBCJ, s w~rzen _ ma WYWlaau anglo·amerykańskiego. 

yy n~r~doweJ J?od względem for~y ,"Yszystkie partie komunistyczne 
l .sooJalIsty<:zneJ pod względem. tle: żuazyjnej zasadzie, zaszczepiającej ważyć jednolity front sn socjalizmu stawami całego systemu imperializol "'alkę z nacjonalizmem burżuazyj- śiviata, które napiętnowały z pogar-
~el. two,rzel!-I~ kl;\dr ~Iasy .!obotmczeł uczucie nieufności i wrogości między i demokracji. mu. świadcz,} o tym wielkie, histoo llym, z deprawującą propagandą kOl!· dą faszystowską klikę Tito, zaostrty 
i ~a?zlecklcJ ~ntehge;l~JI ludowej narodami, lecz na zasadzie socjaii- Idee internacjonalizmu uzasadnio- ryczne wydarzenia w Chinach, StWlo mopolityc.:mą prawicowych socjali· ły jeszcze bardziej czujność jeszcze 
sposród rdzer;meJ ludnoscl.-. wszy~t- stycznej, która krzewi uczucia pl'Z:I- ne głęboko w pracach Lenina i Sta- I'zenie Centralnego Rzą.du Chili Lu· stów, ktÓTZY t>rganizując pochód prze- ściślej zwarły szeregi. pod 'o!a'ytym 
k~ to sprZYJało pr~ystą.plem~ UCle- ja~ni i bratniej współpracy między lina, wywierają potężny i wzma.ga- dowych ora'l całkowite bankructwo ciw idei suwerenności n'arodowej, u· chwałą, niezwyc;iężonym, interna~jo­
lUlężonych poprze~lllo. naro~ow na· narodami, budzi szlachetne uczucia ją.ey się stale wpływ na cały prze- wszelkich imperialistycznych planów siłują "uzasadnić" konieczność heg~· nalistycznym sztandarem Lenil'!l ._ 

downictwa socjalistycznego. Pod kle- tyzm l'adziccki łączy w sobie naro- nego. Równocześnie idee nacjonaliz- chińskiego. świadczy o tym ofiarna rykauskich. 
szego kraju do wlelklCgo dueła ~u· patriotyzmu' radzieckiego. Patl'io- bieg wspórczesnego rozwoju spo!ecz·

1 

ujm'zmienia półmiJial'd()\y~go narodu monii światowej imperialistów ame- Stalina.' -

rownichvem partii Lenina - Stali- dowe tradycje narodów ZSRR z il-llj- mu i kosmopolityzmu, podobnie juk walka llarodowo - wyzwolellcza lU~- Liczne fakty z życia współcz~snc- I Praca wielkiego kontynuatora ilPt'o' na, powstały i okrzepły u nas nowI! żywotniejszymi interesami cał~go lu- eała glli~ąca i. roi,~ladająca si'?, kUl-ll'odów "ietl~?mu, Ind~nezji, :Vl~laj?;y, f o wyk~zują doIli,t.nie z:va~'tość i Ż. Y·I w~o. Lenina, ge;lialnego teOl-etyka kwC! 
narody socjalistyczne. . du pracującego w naszym kraJU. tura bUl'ZU3zYJna, ulą na dno. ::lztal]· Bul'IUY, lodll, koJonn a:frykansku:ll. v'-oLną SIlę narodow SOCJalIstycznych, stu narodoweJ, - towarzysza Stalin8 

Doświadczenia ZSRR wyka.zały me "]_ . _.. ,. daj" Wielkiej Socjalistyrznej ReWO-I Potwienlza się pI'zewidywanie to· a równocześnie dalszy rozkład na1'o- - "Kwestia narodowa aleninhm" 
tUcie, ze oparta n<l zasadach równi;. b ZWI~f~-'. Radzl~tl,~, Je~t b ',:z~re.n łucji Październikowej pOZYSkuje warzysza Stalina, że .. nastąpiła era dów burżuazyjnych, rozdzicranYf!h -- podnosi wysoko sztandar ' intern"o 
upra.wnienia bratel's.ka wspÓłpra'2f. rater$ ,leJ \"'Spo pr.acy l. ~Z~:l ~re- wciąż nowe setki milionów lH:i~nio· re"'olucji W) 7.\\ oleilczych w knlo- przez zaostrzające się coraz bar· cjonalizmu. uzbraja masy pracuiące 
!.al'odów mo:i.e b:r~ wywalczona jedyo SO:"'ne~ POl!~~CY \~~at11l~:J,. l~~Ie~_ :.1-

1

' nych ludzi na świeci('L niach i w j,rajaeh zależl1ych. era IH'Ze dziej, antagonistyczne przeciwień- naszego kl'uju w ich w:'.lce o cls·.lsze 
nie na. podstawie llJ;.,.iC:acji klas wy dz.lel.~J! so/,~ ~~.lO •. r.,~:~CJ~s y~z,:: .:; ;x. . ~udzenia ~ię l)rołetaria~~ tych kr.'o s~wa.. Obecnie w walce .dwó.ch obo- umoc!Jien.ie więzów pl'zv.iaźni T:.iędzv 
i.i'l<1kujących, na porl ;t!.\wie nieptzę- we." s:,y~tkt<: .• cl"H~'~7:--""~lit 'cgO-J?'\ Prz.ed 20-t.u la~?, ,1l1?WląC ? nowY.';l J?~~> era )cgo. h~gemo?~! w re\\ ~ll\- zow Jawną przewagę maJą, Siły obo- llaro~lall1j/ IV w~lce o wykal·(''''.nvani~ 
j~dna<nej i stanowcz.ej wal~i ze. WSZ'1: d~l.:teJ l. ku~ural_~ei~' p. J l ~n~J.. Okl'eSle w h13torl1 s\VJatoweJ, w kto- I ell. ("Zagartmellla Jcmlllzmu", " 'aL'- zu demokratycznego, na ktorego cze- nrzezytkow naCJonalistycznych. Dzie­
I!tkimi przej2 walnI nvcjcnah?mu. l "..,OJ." owej. !l ~.le. 1111 pIZy ~ a ~l~ rym partia łączyla rozv.-iązanie kw'!- szawa 1'94'7 wyd. "Książki", str. 170) le. stoi Związek Radziecki. Linia po- I ło Stalina uzbraja proletariat mi e­
nihililm1u nao:'od""'l!ga, na pOdSLa?;le ZV\o'1ą;ku Ra?Zlec,dego uc~ą SJę. ?J stii narodowo·kolonialnej z pl'zewro- Wspóh:zesny okres historii '7,€ działu jest dziś jasna i prost~: iść za l d~Yl1arodowy, bratnie partie kOlUU,,·t. 
konsekwentnęgo wychowywania nlas WSiO pracł' l~ i;mocy wzaJe~~eJ na.- tern socjalistycznym, towarzysz Sta- szczególną siłą. dowodzi, że prawdzi· imperialistami - znaczy to zdradzać 3trczne w ich walce przeciw narjo­
pra.enjąeych W duchu inte.macjonaliz- f o ~ hOdJa ISk cz~ei d pow~ aJące IV lin pisał: wym wyrazirielem suwerenności na· interesy narodowe, służyć reakcji i nalizmowi burżuazyjnemu i kosmo-

<raJM emo traCJI II oweJ. ..Okres ten bynajmniej nie osi:,!g· rodowej narodów w hajach kapita· I prżek1lzŁałcać swój kraj w kolo'lię polityzmowi, o wolność i niezawi-
~~jaZń l1arod6w s?tła się po~ęż· .Id?c. za przrkładef!1 partii ~olsze- nął jeszcze całkowitej dojrzałośei, listycznych jest rewolucyjny proleta- imperializmu amerykańsldego; iść słość swych krajów, o socjalistycZ1'le 
bym źr6dł~m siły pat:stwa ramcc- WIC~eJ, brli;tme partIe. komulllstycZ· rozpoczął si~ bowiem zaledwie, ale riat, który walczy o obalenie kapiŁa· z obozem socjalizmu i demokracji - rozwiązanie kwestii narodowo-kolo­
kiego Okrzepła ona l zahartowała ne l robotmcze w krajach dt>mokra.· niewąt.pliwie powie jeS'zcze swe de· lizmu, o stworzenie nowych, socjali· llnacży to być prawdziwym patri.o· nialncj. 
eię ,,; latach Wielkiej Wojny Naro' cji lttdowej rozwijają nieprzejednaną cydujące słowo ... " stycznych nar<,có·w. Aby tę histo- tą swej ojczyzny, walczyć O jej wal­
dowej. Historia ~twierdziła żywot-I walkę przeciwko nacjonaliznlowi bur Te prorocze słowa są. dziś wciela.· Tyczną misję spełnić, klasa robotni· ność i nieza'visłość, o jej rozkwit na 
Jl03Ć wie1onai'«klwego państwa ra· .zuazyjn,;~~,' przy po;nocy. ~t6rego ne w życie. Walka wyzwoleńcza na· eza ze swą awangardą. kOlllunistycz· drodze socjalistycznej. 
diieąielro• które wyrosło nie na. bur lmoerlahscl ll.adar~mme USlfllla !lod\ rodów uciśnionych wstrza~neła Dod- na na czele. lll'owadzi nieDrze.iednana Po dokonaniu zdrą.dy narodowej 

"Prawda" Nr 299 
z dnia 26.X,19i9). 

KONTEC 
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Mło zież_ trzeba sie opiekować ' , 
W T rechgornej Manufakturze 

Dwie różne kore'spondencie i wnioski z nich wypływaiqce 
Na wszystkich naradach w wysunęło się 10 przodo'wI»' 

sprawie podniesienia jakości pro- ków pracy, uzyskanymi przez 
dukcji, które odbyły się w "Gło- siebie wynikami nie ustępu-
sie" długo i gorąco rozprawiano o jąc starszym robotnikom". 
zagadnieniu młodzieży. Jedni Drugi nasz korespondent. tow. 
tw:.erdziH, że właśnie młodzież po K. - wykwalifikowany przędzal 
nosi całą winę za złą jakość przę- nik, ocenia pracę młodz~eży bar­
dzy. Drudzy twierdzili wręcz co dzo krytycznie. 
innego, a mianowicie: wina jest "Poważna część młodzieży 
po stronie starszych robotników, nie pracuje dobrze. Jedną z 
którzy słabo op;ekują się młody· naj dotkliwszych usterek na-
m: tkaczami i !prządkami. szej młodzieży jest jej płyn-

Do redakcji wpłynęły ostatnio ność. Majster spojrzał krzy 
dwie charakterystyczne korespon wc, zwrócił uwagę, że maszy 
dencje, świa<lczi!:ce, że nadal ist- na nie jest zostawiona w na-
nieją te dwa ,,~bozy" o różnych leżytym porządku, albo na 
poglądach na rolę młodzieży w krosna założono artykuł, idą· 
produkcji. r::y trochę gorzej, młodzież już 

Zanim wyciągniemy odpowied- zraża się i idzie szukać robo-
nie wnioski w tej ważnej sprawie ty gdzie indziej. I rzeczywi 
- podajemy w streszczeniu wy- ście. pracę znajdz:e. Bezrobo 
tej wspomniane korespondencje: cia w Polsce Ludowej, na 

"Nasza ZMP-owska mło- szczęście, nie ma - maszyna 
dzież - p\szą nam z PZPB stoi bezczynnie i czeka, aż zja 
Nr 6 - stara się dorównać wi się taki wędro\vny ptak, 
starszym robotnikom i dąży któremu to lub owo nie po-
wytrwale do poprawien'a dobało s:ę w innych zajda' 
swych wyników produkcyj- dach". 
nych. Obecnie mamy zorga- Prawda, jak zawsze, leży po 
nizowanych 11 - brygad mło środku. 
dzieżowych, w czym 8 bry- Prawdą jest, że znę.czna część 
gad w tkalni. Wyniki pracy młodzieży pracuje dobrze, z za­
młodzieżowych brygad tkac· pałem i ofiarnie. Jest jednakże 
kich nie ustępują os' ągnię- jeszcze wielu młodych robotni­
ciom brygad starszych robot ków, którzy pracują źle, zmienia­
ników. Przeciętnie młodzie- ją miejsca pracy, bez powodów 0-

:lowe brygady produkują po- puszczają pracę itp. 
nad 80 procent primy. Spo- \ Zastanówmy się nad !przyczy­
śród członków ZMP, uczestni nami tego stanu. 
czących we współzawodnic- Wiadomo ws~~stkim, że doświ~d 
twie W ostatnlm kwartale czony, wykwaliflkowany robotmk 

i ,-
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Konkurs na najlepsz-y 
zespół tk~cki 

H'ga'.' za pażdz'ernlk 
We Wtlzystkich zakładach prze 

prowadza się obecnie bilans 
osiągnięć z-ęspołów, które od 1 
października biorą udział w kon· 
kursie. 

Podajemy dziś dane z tych 
trzech zakładów, które już nade­
słały nam obliczenia wyników 
produkcji swych zespołów. 

chalak, osiągnął 82,1 proe. eks­
try. 17,8 proc. primy. Bazy wy­
konał w 122,3 proc. Trzecie 
miejsce zajął zespół toW'. Ireneu­
sza lUarczykowskiego - 60,5 
proc. ekstry, 39,4 primy. 

W PZPW Nr 8 tylko jeden ze­
sp6ł konkursowy, tow. HawoIaka., 
przekroczył bazy al}ordowe Q je· 
den procent, osiągając !lr7.y tym 
47 procent ekstry, 51 procent 
primy. Zespół tow. Ireny Pol, 
który wyprodukował 61 procent 
ekstry, 39 proc. prin1y, wykonał 
plan w 97 procentach. Zespół 
tow_ Wawrzos - 41 procent eks­
try, 54 procent primy, także nie 
wypełnił planu ilościowego. 

Wyniki innych zespołów kon­
kursowych za miesiąc paździer­
nik, podamy wkrótce. 

nie tylko nie porzuca swego zalda 
du pracy, ale niechętn'c zmienia 
warsztat. przy którym pracuje 
przez k:1ka lat. Dlaczego więc 
występuje taka płynność wśróc\ 
młodzieży? Odpowiedź nasuwa 
sie łatwo każdemu. kto zna sto­
sunJQ- i warunki fabryk:. Do fa­
bryki i jej tradycji, do warsztatu 
prllcy trzeba się przywiązać, poko 
chać. Potrzeba kilku lat pracy i 
- co najważniejsze, zrozum:enia, 
że już nie pracujemy dla fabry­
kanta, ale dla siebie i dla wszyst­
kich razem. Wówczas to przy­
w;ązanie zrodZi się rychło. Nie­
stety, mało jeszcze dotychczas czy 
nimy dla tego, aby młodych po­
rządnie wyszkolić i zachęcić do 
rzetelnej pracy. Bardzo często się 
zdarza, że właśnie wykwa1ifik{l­
wany robotn k lub majster swym 
nieodpowiednim ustosunkowa­
niem do młodzieży przyczynia się 
do tego, że tkacz czy prządka. do­
piero co przeszkoleni, szukają so­
blE' pracy w innej fabryce. gdz' e 
'- tak się naszym ,.wędrovveom" 
wydaje - znajdą "dobrego" maj 
stra. 

Istnieją robotnicy, którzy na 
prawdę wkładają dużo serca w pra 
cę nad wyszkoleniem młodzieży, 
ale niestety są i tacy, których 
praca zasługuje tylko na naganę. 

Niektórzy majstrowie traktują 
młodego- robot.n:ka. którego trze­
ba przeszkolić. jako kogoś nasła­
nego mu na wieczne utrapienie i 
zgryzoty. 

A rezultat? Ano, choćby przę­
dza z "Bawełnianej Piątki", na 
którą narzekają tkacze z całej Lo 
dzi, ba, ze wszystkich zakładów 
bawełnianych w Po1sce. 

Tam zaś wszyscy mają jedno 
wytłumaczenie: w ciągu pól roku 
n'e można zostać dobrą prządką· 
Nie prawda! Kiedyś istotni€'" nie 
można było. Kiedyś trzeba by­
ło przez trzy lata zamiatać, żeby 
dostąpić zaszczytu pracy przy ma­
szynie. Kiedyś trzeba było trzy la 
ta .no.ić cegłę lub wapno. żeby 
:wstać pomocn:!kiem murarza. Ale 
dziś z suro9rego człowieka w cią­
gu. trze<:h tygodni robimymura­
rza! Bowiem teraz inaczej patrzy 
my, inaczej myślimy i inaczej 
uczymy. 

Czas największy, ażeby wszyscy 
to zrozum~eli i zmienili swój sto­
sunek do nauki i młodzieży. 

Sprawa młOdzieży w produkcji 
\" zakładach łódzkich jest zagad­
nieniem poważnym i należy mu 
poświęci.ć więcej uwagil, aniżeli 

dotychczas - więcej uwa,gi, w:ę­
cej czasu i wi~ej serca. . 

Trzeba przyznać, że Podstawo· 
we Organizacje Partyjne w wie­
Iu zakładach nie doceniały donio; 
słości tej sprawy. Jeszcze raz ja 
ko przykład wskażemy "Baweł­
nianą PiąUi.ę", gdzie partyjniacy I 
do dnia dz'siejszego nie zaopieko' 
wali się należycie młodzieżą. cho-" 
ciaż na każdej naradzie, zorgan'i­
zowanej celem rozpatrzenia przy- I 

czyn złej przędzy. towarzys7.e wy-! 
suwają niemiennie wyżej wspom I 
niany argument: "młodzież źle pra 'I 
cuje". -

Sprawy tej nie można sprowa­
dz' ć tylko do kwestii złego czy do 
brego majstra. Grupy partyjne i 
agitatorskie w zakładach, zatrud­
n;ajqcych wicIe młodzieży, powin l 
ny trosklwie zająć się nią. Trze­
ba radyk::tluie zmienić ug,tosunko- i 
wanie do sprawy szkolenia rulo-I 
dzież~'. Płynność młodzieży w za. 
kładach napewno ustanie, jeżeli I 
bidy partyjniak szczerze zaopie I 
kuje s ę kilkoma młodymi robot- I 

n'kami, przekazując im cierpli­
wie swą w:edzę zawodową a je­
dnocześnie przekaże im swe przy­
wiązanie do warsztatu, do zakła-. 
du, wytwarzającego bogactv,70 dla I 

całego społeczeństwa. 
Chcemy z młodz:eży uczy­

nić pracowników, więc trze­
ba należycie dbać o nią i nie­
szczędzić jej opieki. Musimy 
do n~ej podchodzić w ten spo 
sób, aby praca stała się ala 
młodzieży radością, a fabryka 
miejscem szanowanym i uko 
chanym_ 

W 'Biurze Projektów komb:natu włókienniczego "Trechgornaja M •• 
nufaktura" . 

Na zdjęciu - E. Czernogła1.ldDa opracowuje nowy wzór. 

Natalia Dubiaga 
.... ,. -~ 

tkaczka T rechgornej Manufaktury im. Dzierżyńskiego w Moskwie 

śle serdeczne pozdrowienia 
polskim włókniarzom 

Podajemy poniżej nade8łane 
z okazji Miesiąca Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej 
pozdrowienia od słynnej włók­
niarki radzieckiej, Natalii Du· 
biagi. 

Podobnie, jak wszyscy ludzie ra­
dzieccy, interesuję llię ogromnie po· 
czynaniami Polski Ludowej i z całe­
go serca cieszę się :z: bohaterskich 
osiągnięć pracy bratniego narodu 
polskiego. 

Przed dwoma laty, gdy uczestni· 

czy łam w ~-ycieczce delegacji Związ 
ku Zawodowego Praco"'ników Prze­
mysłu Włókienniczego ZSRR, na 
własne oczy przekonałam się o suk­
cel>ach Polski. 

tkactwa. PrllY pracy wielowarnta­
towej droga jest każda· sekunda. Ja 
na przykład zużywam na zmianę 
czółenka około trzech sekund Zlttnia5t 
pIęCIU. Chronometr wykazał, iż ,,, 
ciągu 8 godzin roboczych zaoszczę­
dziłam: 69 minut - przy zakładaniu 
czółenek, 42 minuty - przy zmianie 
czółenek i 57 minut - przy wiąza­
niu osnowy. Wynosi to razem 16S 
minut, czyli 35 procent pełnego dnia 
pracy. 

W PZPB Nr l w ciągu pa~­
dziernika, zespół tow. Wacława 
Majewskiego, pracujący na 4,·ch 
krosnach, osiągnął 71,2 procent 
ekstry, 18 procent primy, 10,8 
proc. sekundy, przekraczając ba­
zy produkcyjne. o 17,6 proc. Dru­
gi z kolei zespół tow. Amelii Ku~ 
man, pracujący na 12 krosnach, 
wyrobił 48,7 proc. ekstry, 37,6 
procent primy, 13,7 proc. seku~­
dy oraz 97,1 proc. bazy produ~: 
cyjnej. Trzeci zespół tow. Marli 
Sobolewskiej, pracujący na 2-ch 
krosnach, osiągnął 24.3 procent 
ekstry, 55,9 proc. primy, 18,9 
proc. sekundy, 99 procent bazy 
produkcyjnej. 

Fabryka Cewek Nr 3 

Mnie, jako tkaczkę, intel'e:owa! 
przede wgzystkim przemysł wlókien­
niczy. Najlepiej też zapamiętałam 
odwiedziny w fabrykach łódzkich. 
Włókniarki polskie bardzo się inte· 
resowały pracą. radzieckich przodow­
ników przemysłu włókienniczego. P:>­
l;tanowiłam więc pokazać nasze me­
tody pracy w sposób poglą.dowy i w 
tym celu poprosiłam o uruchomienie 
ośmiu warsztatów. Tkaczki polskie 
uważnie przyglądały się mojej pra­
cy, a potem gawędziliśmy In'zez dłuż 
szy czas. 
Opowiedziałam im o sobie. O tym, 

jak na po~zatlm 1946 roku w naszej 
"Trechgornej Manufakturze" rozwi­
nął się ruch wielowarsztatowy. Za­
częłam wówczas pracować na 16 war-
1'ztatach. Konieczność obsłużenia ty­
lu warsztatów wywołał8: potrzebę 
zmiany systemu pracy, zmusiła do I 
zastanowieni.a się nad technologią 

-"'V kraju radzieckim ogromną m~a­
gę zwraca się na jakość produkcji. 
Pnccież podobnie jak poeta albo 
kompozytor rozmawia z milionami 
ludzi językiem poezji i muzyki, tak 
my - tkaczki - rozmawiamy z lu­
dem k1:ykiem tkanin ... 
Długo gawędziłam z moimi no"\\~'­

mi przyjaciółkami. Kiedy czytam Q. 

becnie w gazecie o pracy wielowar­
sztatowej w polskim pr2emyślc tek3-
tylnym, cieszę się, :te n:ejedna moja 
nowa "Znajoma stała się przodownicą. 

Jak więc wynika z tego zesta­
wienia, zespoły konkursowe No­
wej Tkalni nie uniknęły produk­
cji towaru prugiego gatunku o­
raz z wyjątkiem zespołu tow. 
:Majewskiego, nie przekroczyły 
baz produkcyjnych. 

musi ulepszyć jakość swe; produkcji 

Wyniki te nie należą, niestety, 
do najlepszych. 

się do produkcji. Postanowili­
zbadać sprawę na miejscu. 

w toctącej się obecnie walce o po I dają 
prawę Jakości prodUkCji przemysłu smy 

włókienniczego ogromną rolę odgry- Niedomagania 
wa dobra jakość cewek prz-:dzllfni· W Fabryce Cewek 

W PZPB Nr Z najlepsze wy­
niki za ubiegły miesiąc osi::gnął 
zespół tow. Stanisławy Serwat­
ki _ 85.1 proc. ekstry, 14,9 proc. 
primy. Zespół ten nie ma wcale 
sekundy, plan produkcyjny za~ 
przekroczył o 26 procent. Dru~ 
z kolei zespół tow. Heleny MI-

czych. Tymczasem, gdy w ubiegłym I 
miesiącu odwiedziliśmy zakłady .. Ba 
wełnianej Sz6stki", U5łyszeliśmy na­
rzekania robotników skarżących się, 
że niektóle cewki, pochodzące z Fa­
bryki Cewek Nr 3 są zbyt ciasne i 
nie wchodzą na wrzeciona. Inne 
znów są za szerokie i także nie na-

~ZMtiIl ren&f1 ~ (/IIfflt 
Kluby racjonalizatorów pracują 

PZPW Nrl 
W p:.ątek. t. '. dnia ~ !b. m. od- \ Za~du trzy wnioski rac~ona1iza,j. 

było się zebranie czlonkow Klubu s torskie: dwa od .ślusarzy,. a Jeden o~ 
PZPW Nr 1. Chociaż Klub ten :istnie majstra stolarskiego. Wruos~t: te rOI! 
je od niedawna, wpłynęły już do I patrzone zostały na zebramu. 

PZPB Nr 2 
Zakłady "Bawełnianej Dwójki" 

rlorgamzowały w tych dniach Klub 
Racjonalizatorów i WYz:a1azcó~. 
Przewodniczącym zostal klerownU<: 
działu elektrotechnicznego, AntonI 
Chmielewski, wiceprzewodniczą­
cym, znany racjonalizator, tow. A~­
tonI Zawadzki. sekretarzel1l kO~l­
sarz oszczędnościowy, tow. Kazinuer 
czak. Do Zarządu weszli przedsta­
wiciele organi.zacji podstawowE'j i 
Rady Zakładowej. Klub wyłonił sek 

kcje: przędzalnic.zą, tkacką. w~koń­
czalniczą i mechan:czną. Zebrania 
sekcji. na których odby<.vać s:ę hę 
d:z:ie planowanie ruchu racjonaliza­
torskiego, urzą~ne zostaną co mie 
siąc. Klub Racjonalizatorów ma o­
becnie do rozpatrzen:a trzy wnioski 
k:erownilta brygady Bernera, ślusa­
rzy: Wlażlika i Wieczorkowskiego o­
raz wspólny pomy~ł majstra tkac­
kiego PManowskiego i kier~wn:ka 
l\fichalkiewicza. 

PZPB Nr 7 

• 

W PZPB Nr '1 Zarząd Klubu roze­
słał deklaracje wszy.st1Dm racjo,nau­
:zatorom i sympatykom. Zgloszenia 
napływają dość liczn:.e. Do tej pory 
WIIlioski romaŁrule snecialna komi-

sja, ponieważ Zarząd Klubu jest na 
raz:ie tymczasowy. Dopiero przy 
końcu b. In. odbędtie się walne ~­
bmn:le, na którym zostanie wybrany 
no"WY stałY zarząd Klubu. 

W obszernej sali rozchodzi się o­
stra woń amoniaku. Przy maszynach, 
służących do klejenia cewek, krząta­
ją się robotnicy. Szybko i sprawnie 
idzie im robota. Łatwo jednak zau­
ważyć, ze w zakładach tych nie 
wszystko jest w całkowitym porząd­
ku. Uderzają nas pewne braki, które 
stanowczo powinny być usunięte. 
Oto w sortowni kobiety, układające 
cewki, nie.odpowiednie wyrzucają na 
podłogę. Przechodząc przez salę moż 
na łatwo po:ilizgn:ąć się o nie. Ten 
sposób usuwania wadliwych cewek, 
zanieczyszcza salę i uczy robotnice 
marnotrawstwa. Należałoby tu umie­
ścić specjalne skrzynki, przeznaczo­
ne na wybrakowany towar. 

W niektórych paczkach, gotowych 
już do wysyłki, spostrzegamy cewki 
niejednoliłego koloru. Swiadczy to o 
niedokładnej pracy sortowni oraz pa 
karni. Dla przędzalni bardzo ważny 
jest· jednolity kolor cewek, co ułat­
wia odróżnianie gatunku przędzy. Po 
mieszanie koloru cewek może snowo 
dowa'~ porniesunie przędzy. W pacz­
kach, przeznaczonych dla fabryki w 
Tomaszowie, T.)wnież widać nierów­
ne i niedokładnie przebrane cewki. 
Te zaniedbania powinny być najrych 
lej .zlikwidowane. wywołują bowiem 
uuże trudności w pracy fabryk włó­
kienniczych. 

Na wszystko jest rada 
Do niedawna w jakości cewek i5~­

niały Jeszcze inne poważne braki, 
skutki których zresztą jeszcze dziś 
odczuwają robotnicy .,Bawełniallej 
Szóstki'. Trzeba przyznać z zadowo­
leniem. że załoga i kierownictwo Fa­
bryki Cewek Nr 3 zdołalv usunąć te 
niedodągnięda. Nastąpiio lo wów­
czas, gdy do zakładów przybyli przed 
stawiciele Fabrvki Sztuczneao Jedwa 

biu w Tc.maszawie l robotnicy PZPB 
NI 6. Przynieśli z sobą cewki rozkle­
jone, illho tak wąskie, że nie nada­
wały się zupełnie do założenia na 
wrzeciona. OpowiE',dzieli towarzyszom 
z rabryk.; Nr 3, jak bardz.o utrudnia 
im prdcę taka wadliwa produkcja .. 
Załoga Fabryki Cewek Nr 3 wzięła 

sobie głęboko do serca skargi towa­
rzyszy zakładów włókienniczych. 
Organizacja Podstawowa, Rada Zakła 
dowa i kierownictwo energicznie 
przystąpiły do· poprawy jakośd ce· 
wek. Po dokładnych badaniach oka­
zalo się, że cewki robione są ze zbyt 
chłonnego papieru, który po wy­
schnięci1l kurczył się. zmniejszaj ac 
obwód cewek. Inne znów wytwarza­
ne były z papieru małochłonnego , 
nie przyjmującego kleju. Oczywiście, 
znalazła się rada na te braki. Papier, 
który p0wodował kurczenie się ce· 
wek, został przeznaczony do innych 
celów. Ne.tomiast w drugim wypad­
ku, przy malochlonnym papierze, do 
dano więcej amoniaku do klej li Dzi~ 
ki temu papier skleja się dobrze, d 

cewki pasują do wrzecion. 

Wspólna walka o jakość 
Ok:l.zalo się więc, że przy dobrej 

woli można sobie poradzić z każd;ot 
lrudnoś<'ią. Fabryka Nr 3 powinna w 
tell sam slJosób usunąć pozostałe bra 
ki. Orgal:izacja Podstawowa i Rada 
Zakładowa muszą rzetelnie skontro­
lować pracę wszystkich oddziałów, \1-

sprawnić ją i usunąć to wszystko, co 
jeszcze cbniża jakość produkcji i u­
trudnia placę zakładom, korzystają· 
cym z wytwarzanych tli cewek. Przy 
tej akc.i~ ogIomną pomoc powinno 
stanowić współzawodnictwo. w któ­
rym podobno bierze udział 90 pro­
cent zc:łogi. 
Zakłady wypełniają dobrze swe 

miesię:::zne plany ilościowe. Trzeba 
więc. aby także jakoś':: produkcji Fn­
brvki Nr 3 nie budziła zastrzeżeń. 
Ambicją zał09i winno być, aby z żad 
nej przędzalni nie napłynęła więcej 
ani jedna reklamacja. M S. 

W Miesiącu Pogłęhienia Przy­
Jaźni Polsko Radzieckiej pozdra­
wiam z całej dU3ZY narlid polski. 
ten naród, który z powodienlem 
buduje u siebie pod.waliny socja­
lizmu. 

Nasi korespondenci fabrlJczni vis'Zą 
•• ' •• ,I .1_ " 11", I ' ·' 1 ł. _' II".· 11' 1 'ł' '111 "" :11" . ' .~' •. 1" _'I.tl",'ł'J1I II,'IJ"I'·j""":I'll'UI"_':,U 

Przędzalnia średnio~ rządna P Z P B Nr 2 
mus; hpiej pracować 

Plan oddziału tkalni przy I?ZPB Nr I w rezultacie tkalnia nie wykonuje. 
2 od dłuż~zego już czasu poważnie planu. W dalszej rozmowie tow. Ko­
kuleje. Chcąc zbadać przyczyny nie walski z\\rraca nam uwagę na to, że 
wykonywania planu przez oddział, pomagaczka jego, obsłu~jąca 60 kro 
zwróciliśmy się do najlepszeg'o wielo si en, nie jest w stanie nadążyć przy 
warsztatowca, tkacza Władysława wiązaniu wątku i dlatego tkacz zmu 
Kowa13kiego. W odpowiedzi na mo· szony jest często czekać na pomoc. 
je zapytania ujął 011 mnie pod rękę, Bolączki te powinny znaleźć swój­
przyprowadził do jednego ze swych oddźwięk w prz~dzalni średnioprzęd­
krosien i pokazał mi niedawno przy- nej. Jeżeli bowiem tkalnia w dal· 
slane osnowy z przędzalni średnio- szym ciągu otrzymywać będzie ró\v­
przędnej. Nie ulegało wątpliwości, nie zły wątek, plan produkcyjny mo­
osnowy te byly fatalnie wprost wy- że zostać zarwany. ' Nie wątpię, :ie 
konane. Liczne pęki i zgrubienia po· korespondencja ta będzie dzwonkiem 
wodują. zrywy i gniazda. alarmowym i przędzalnia średnio-

Nasz najlepszy tkacz, Kowalski, przędna pracę swoją naprawi i pod­
zdenerwowany i rozżalony, pokazuje cią.gnie, wytwarza:iąc lepszy wątek. 
te wszystkie błędy i tłllmaczy, że Ryszard Holke 
mimo najlepszych jego wysiłków pra lwrespondent fabryczny 
ea nie idzie tak, jak iść powinna, a z PZPB ~r 2 

Załoga PZPDz i G Nr 4 
będzie walczyła o sztandar przechodni 

Jak już donosiliśmy, Z\\'iązek za-I Kilka dni temu czytaliśmy w 
wodowy Pracowników Przemysl..l .. Głosie Roootniczym", że załoga 
Włók:enn"iczego ufundował Sztandar PZPJG Nr 8 postano'v\;:ł? również 
Prlechodn"i Współzawodnictwa Pra- sztandar ten zdobyć w pierwBzym 
cy 9-la przodującego zakładu w prze etapie. 
myśle jedwabnicz.o-galanteryjnym. 
Pragnąc uzyskać ten sztandar za­
kład nasz postanowjł podnieść dyscy 
plinę pracy i ożywi~ ruch współza­
wodnictwa przy pomocy rozległej 
akcji uŚ1.\'iadarrriającej o znaczen:u 
współzawodnictwa pracy. Obecnie 
załoga naszych zakładów uczestni­
czy w 74 procentach w ruch:.! ws.v6ł-
zawodnictwa. -

Mimo, że załoga Jedwabniczej 
S-k.! jest dla nas groźnym r}"\}'alem, 
to jednak dołożymy wszelkich sta­
rań, aby sztandar przypadł w udzia­
le naszym zakładom - PZPDz. i G. 
Nr ł.. 

M. Królikowski 
korespondent fabryczny "Głoau'l 

: PZPDz. i G. Nr ( 
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Wj iW: 9* Mi pą 

tyciorys - który uczy • 
I "łVycho"Wuje 

Miliony kobiet radzieckich 
nad biografią Wielkiego S alina 

.w ~wiązk? ~adzieckim r~zeszły się miliony książek, za­
wle:aJ~cy~h zycI~rys Gener?~lssimusa Stalina. Plerwsze wy­
da.I1!e zyclOrysu lIczyło 4 mllIony, drugie przekroczyło 6 i pół 
mIlu:~~a egzemplarzy. Ksią~kę wydano w 61 językach. 

. MilIony .obywatell Tadziecklch, rob.otników chłopów inzy 
merów, techników, nauczycieli, lekarzy, studentów i 'uczo­
l!-Yc~ studiu~e. dziś życiory~ WielIdego Stalina, bowiem jego 
ZyCIe to dZIeJe bohaterskIch walk i zwycięstw robotni!{ów 
chł1JpóW i inteligencji, to historia Partii Bolszewickiej. Ksiai 
ka ta czytana jest przez cały naród radz!ecki. • 

stwo nad najstraszniejszym z wro 
gów - faszyzmem. 

na rany, zadane wojną, są ener­
gicznie leczone. Dobrobyt wzra­
sta, rozwija się nasza gospodarka 
narodowa, w idzimy olbrzymi roz 
kw:t nauki i sztuki. 

Dziś kraj nasz walczy o pokój 
demokrację na całym świecie. 

Macie rację - mów.i tow. J(ru· 
staliow - dziś uczucia i myśli 
uc:emiężonych całego świata kie­
rują się w stronę tow. Stal'na, naj 
większego człowieka naszych cza 
sów, gdyż żyje on jedynie dla lU-I 
duo Stalin jest sztandarem naszej 
epoki. 

W zór zapolu ; ofiarności 

WielKa poetka radziecka 
.Jesienią 1941 roku, gdy Le 

nmgrad był oblężony przez 
Niemcć,w, przybyła do miasta 
ostatnim już pociągiem Wera 
Inber, poetka znana w c1l1ym 
Związku Radz·eckim. Pozo-­
sfhwiła córke i wnul{a w Mo 
skwic, ażeby- dz'elie ciężar ' 

Wera Inber 

i niebezpieczeństwa oblęże­
nia ze wszystkimi mieszkall­
cami Leningradu. Pracowa­
ła w szpitalu, opieliując się 
rannymi i chorymi. Walczy 
o Leningrad podnosząc na 
duchu bohaterskich obroń­
ców tego miasta. W najcięż­
szych dniach, osłabiona zim .. 
nem i głodem, nie przesta­
je, przemawiać przez rad' o, 
wygłasza płomienne przemó­
wienia w fabrykach, podtrzy 
nlUje ducha obywateli Lenin 
gra<lu swą tw.órczością p'sars 
ką. Tu powstają piękne stro 
f y poezji pośwl~conych kG-- znaczona Preni;ą Stalina prze 
bietom Leningradu, odgrywa wodnicząca sekcji poetów 
jącym tak wielką rolę w obro Związku Literatów radziec- / 
nic tego miasta. Mimo naj- kich, Wera Inber mimo, ze 
straszniejszych warunków 0- jest już starszą kobietą, pra-
blężenia w dziełach Wery In- cuje z zapalem młodości. W 
ber, p,qwstałych w walczącym dziełach jej znajdujemy od-
Leningradzie, jest niezachwia bicie tęsknot całej pragnącej 
na w'ara w ostateczne zwy- wolności" pokoju i postępu 

cięstwo nad ''\1r~~~..;. O~:=--J!1~_~ś..::~: 

. Do naszej rozmowy przyłączają 
s .. ę inni "uczniowie". Eufrosina 
Altunina wspomina o tym, jak 
to\'l. Stalin. zdemaskowawszy cele 
wojny hitlerowców, wezwał lud 
radziecki do przestawienia całego 
w.y'Siłku na potrzeby 'Wojny. -
Tow. Stalin obudził wśród ludzi 
siłę ducha i w',are we własne si­
ły. Myśmy przeobraz-ili dla po­
trzeb wojny nie tylko całą gospo­
darkę, ale nawet nas samych. Od 
·waga i ofiapność - to były cechy, 
które ze specjalną siłą wystąpJy 
wśród naszych ludzi. I w tych 
ciężkich czasach nasz w~,elki Sta­
lin był nam przykładem. Kraj Socjaliznlu - krajem I~ówńouprawnienia 

Kobiety u steru Panstwa Radzieckie'go = '=== Maria Pron:na stara robotnica 
miesza się do rozmowy. - Praw· 
dę mówi Altunina. Obywatele ra 
dzieccy oddali wszystko, by ura-tov,rać ojczyznę. R ,epokonana siła I K:m są te wybitne kobiety naro-
całego narodu stanęła przeciwko" du . radzieckiego? Są to najlepsze 

,Hitlerowi. Tow. Stalin wydał roz pracownice, oddające wszystkie swe 
kaz, ażeby armie, zmuszone do siły i uzdolnienia, ażeby kh ojczyz-
odwrotu, stwarzały wrogowi jak na radziecka stała się jeszcze potęż-
najgors.ze warunki. Ani jedna 10- niejszą, 
komotywa, ani jeden wagon, ani Wiele z tych kobiet przeszło dlu-
jeden litr benzyny, ani okrjJszyna I chleba n:e mialy wpaść w ręce gą drogę, zanim objęło najwyższe, 
wroga. Pomyślcie tylko _ Stalin I odpowied.zialne posterunki w paIi-
wydał 'te rozkazy dlatego, że wie. stwie radzieck:m. Dzisiejszy po·seł 

J d 
dział J'ak można być pewnym lu- I i wysoki urzędnik Grekowa. zaczęła 

'- J u n05C. dzi radzJieckichl. Zniszczyliśmy I pracować, jako pastuszka u kulaka. e en z pokoi lokalu partYJ'n"- clzaJ'ąc oraz mordu'ąc 1 d " I 

gl) w fabryce "Krasnyj Bohatyr" Cóż by się z nami wszystkimi sta własn'T1'Y'I~ rękamI' to, co zbudo,"a-!' Al w M~' Nie •. Wielki .afisz na ścia- JU'l." e przyszła Rewolucja Paźdz:erni-
nie. Czytamy _ o'l-YCl'orys tow. lo bez ,tow. Stalina l To jemu, liśmy byle nie wpadło w ręce N d' 'd G I~ kowa i Nadieżda Grekowa mogła się 

L.. wielkiemu Stalinowi, kontynuato wroga. ' a łez a re ... owa Bakty Gul Altibaiewa Tatiana Zujewa ć Stalina _ to biografia najwybit- uczy. Wielkie zdolnośc: pozwoliły 
. . ł rowi nieśmiertelnego dzieła Leni- Ale w naszym kraJ'u pod rrią- W konstytucji Związku Ra-'-'ec public B t l ki j b . j d 'ść d t . k d k t n~eJsz. e.go cz owieka naszeJ' epoki, [ , UZol -, e ur:a o-mongo s e o 0- Je OJ o S anowlS a po se re a-

na, zawdzie,czamy nasze ZWyCI'ę- drym kl'erownl'ctwem tow. Stall" kiego czytalny' Kob'ety korzystać . 1_" d'-myślICIela, polityka, wodza '1' wy- .,,' . WIąZ"': Wlceprzewo ruczącego Rady rza stanu w IMinisterstwle Przemy-
będą z tych samych praw, co i męż- .. 

chowawcy milionów robotników ~'" ~: .!OOO<X"cooooc::O()()C)OC)C)OOO czyźni, we wszystkich dziedzinach Republiki spoczywają w rę~~ ?~- slu Spożywczego Ukraińskiej SRR. 
całego świa ta. , życia gospodarczego, kulturalnego, syn Sedenowej. W Turkmenn mInl- . -

W pokoju zaczynają \Się zbie. poko·Ja-usuwa ZOl- szczen-,a wOI-ny społec-znego i politycznego". Sfor mu strem lekkiego przemysłu jest Bak- \ Typowa także 1.
est 

droga awansu rać robotnicy i robotnice działu lowanie to nie pozostało martwym ty Aksybalewa. Olga Lauristine ' jest społecznego . Ma.trumy S\m.on1enk()-
gumowego, aby studiować dzieje K b d k h db d paragrafem. W krajach Zw~ązku Ra ministrem kincmatogr'alli w Estoń- wej, posła do Rady Najwyższej 
życia Stalina. Członkowie grupy O iety ro z;ec ;e przy prococ O u owy dzieckiego kobieta jest pełnopraw- skiej-SRR. ZSRR. nym obywatelem, którego praca oto . 
zb:erają się w tym celu co tydzień. kobiety sowieckiej, żony i ma.tld A. czona jest szacunkiem i uznaniem. ... ................ _ ..... _ ... _ •• _ ............. _ ......... _ ........ - ..... -

Każdy ma ze sobą niewielką ksią Czerkasowej: "Towarzysze, w czasie Kb' t JAK . ~J[E U'lmR.AC żeczkę w czerwonej oprawie, n<'l wolnym od mnych rza.jęć pracujmy pow~e:~ao~ę \~;ż~~ą~k~d~'~~~~~~ ~ . ~ 
której czytamy złotymi literami nad odbudową naszego miasta". ne posterunki. Do Najwyższej Ra- . , . 
wyryty napis _ Józef Stalin: ży_ Kobiety ochoczo podjęły wezwanie dy ZSRR wybreno 277 kob:et. W naj 
ciorys. Aleksandry Czerkasowej. Rodziny ca I wyższych radach republik zasi,ada 

_ Jaka to ciekawa książka:"" łe cieśniły się, ja.k mogły, w rumach, ponad 1200 kobiet. 503 kobiety pia-
rr.ówi Eudoksia Stoliarowa _ ta ale nie doony miesz1kame pierwsze stują mandąty poselskie w radach 

, odbudowano. Trwa.ła. jesz.cze wojna. :r:epublik autonomicznych. 
wspalllała historia wielkiego czlo Front wymagał ' broni, maszyn. Od 
wieka. Czytając ten życiorys u· fabryki wIelkich pieców rozpoczęła 
czę się tylu rzeczy! Nasze koło się więc l·ek(rnstrukc.ja. Sta1bilTadu. 

Tatiana. Zujewa jest wiceprzewod 
nic.zącym Rady M;nistrów Federa­
cyjnej Republiki Rosyjskiej. Aby 
mieć WYObrażenie o ogrom:e pracy, 
spoczywającej na jej barkach., wystar 
czy powiedzieć, że do Jej resortu na­
leżą sprawy oświaty, zdrowia i ubez 
p:eczeń spo·łecznych, oraz sprawy kul 
tury i sztuki. 

powstało jesienią ubiegłego roku. To samo co działo się w sta.lmgra-
Nikt nie opuszcza zebrań. Życio dzie. działo się na ca.łym, opuszcza-
rys tow. Stalina po prostu nas po nym przez wroga terytorłum. Wie-

I
'T "tono, że gdy wojna się sit oń czy, 

rywa. ~ażda przeczytana strona Stalingrad stanic się :znów "Czarem 
. pokazuje nam w sposób coraz ja- Wołgi", Leningrad - ,,Perłą Półno-
śniejszy .oblicze wodza całej po- Cy", a Sewastopol W7lI1iesie znów swe 
stępowej ludzkości. DZ'isiejsze na mury na.d błęki.tnym morzem. Na 
sze zebranie poświęcone jest za. I miejscaCh wall. powstaną ~ałace lm1 
poznaniu się z ,rolą jaką tow. Sta- tury, szkoły, fabry1;:L Prurki i ogro-rly 

Ma~ia Suryczewa. jest wiceprze­
wodmczącym Rady Miejskiej w Mo­
skwie. Zajmuje s:ę ona . szkołami 
żłobkami, domami dziecka OdDO~ 
\",-:ada za pracę na odcinku ~ztUk:i' ki 

lin odegrał w Wielkiej Wojnie to- Za,leaw,ie UW-alniOllO SrtatlBngTad od zapełnią się tbiećmi. l tl1.k się stało. 
czonej przez Związek Radzieck1 z hord hitler011ivsldch, a już tysiące Kobiety Zwią.zku Radaiecldego nie 

ł mieszl{ańców tegQ miasta ruszyły do mll,tą rolę odegra.ly w edbullow,ie swa 
hitleryzmem. Gdy przeczyta ~n jego owbudoVl'Y. SwlaJa jeszc!Ze woj jej ojczyzuy. Brygady kobiet - mu­
ten rozdział, przeżyłam na nowO na na ziemiach Związ.ku Rad2>ieckie ra'rzy, deka.rzy, techników b ud o-w l a 
lata wojny. W pamięci mej sta- go noca słychać było huk armat, ale nych, olbrzymim wkładem swej pra 
nęły znów te chwile, g{]y faszyś- ludzie S'talUlgra-dl1 nie cheie1i patrzeć cy przyczyniły się do szybkiej odbu­
ci zajęli nasze zie1'llie, . niszcząc na ruiny i zgliszcza 'Z założonymi r~ dowy tych terenów Związku Ratlziec 
wszystko na swej drodze, i wypę- koma. Wówczas to padł glos prosteJ I kiego, które zniszczyła wojna. 

na i radia. ' 

)I. S. /lfokorel1Jho 

Ba~ty - Gul Altibajewa je~t prze­
wodmczącym Rady Najwyższej 
Czuwaskiej Autonomicznej Republi­
ki i wiceprzewodniczącym Rady Naj 
wyższej ZSRR. W Autonomicznej Re 

ycho anie. w rodzinie 
.N~jwi~cej zajJ?uje rodzicÓW: zagad ja' k naloz'y pnstppowac' z t zw ' dziec'm,' len~w-yml Trzeba po prostu powiedzieć spokoj­

nie, że praca nie jest wykonana, jak 
należy, że musi być przerobi-ona, po­PJenIe, Jak nalezy postępowa<; z tak U U 'l •• ~ n, 

zwanymi leniwymi dziećmi. Trzeba 
t1\ ze.znarzyć, że lenistwo, to znaczy i obojetnie. Pracują tylko dlatego, 
niech~ć do pracy, bardzo rzadko moż że chcą uniknąć przykrości i wymó­
na 'wytłumaczyć złym stanem zd~o- wek. Taka praca podobna jest do wy 
wia, slab()ścią fizyczną, apatIą. J eze- 5iłku konia. roboczego,' prowadzi do 
li lak jest, najlepiej oczywiście udać zupełnej zatraty samokrytycyzmu. 
się do lekarza. \Vyrastają z tych dzieci ludzie, 

Najczętciej jednak lenistwo jest przez całe swe życie zawsze kogoś 
skutkiem niewłaściwego wychowa- obsługujący, p0magający komuś, na­
l1ia. Rozwija się ono wtedy, kiedy ro- wet temu, kto nic nie robi. Państwu 
dzice lli(~ wyrabiają w dziecku od radzieckiemu nie jest potrzebna taka 
najmłodszych lat energii, nie uczą go praca koni roboczych, nie są mu po· 
pokonywania trudności, nie budzą w trzeb ni ludzie, nie umiejący stawiać 
nim zainteresowania pracą i zdolno- moralnych wymagań ani własnej pra 
ści odczuwania zadowolenia z wyko- cy, ani pracy innych. -
nanej pracy. Prawda, że w naszym państwie już 
Walczyć z lenistwem możpa tylko nie jest możliwy wyzysk człowieka 

w jeden sposób: wciągając stopnio- VI produkcji, ale nie brak jeszcze lu­
wo dziecko VI świat pracy i budząc dzi, chE;tnvch do korzystania z cudzej 
powoli zainteresowanie nią. pracy w śrccbwis!cu domowym, w ży 

ZVfulczając lenistwo można jedno· ciu rodzinnym. 
cześnie usunąć jeszcze inne wady. Nasze dzieci muszą być tak wycho 
Są dzieci, które gotowe bywają spel-\ wane, żeby nie mogly stać s?ę przed 
r.ic.t;: każdą robotę, ale czynią to bez miotem niczyjego wyzysku, żeby żad 
zapału. bez ciekawości" bezmyślnie ne eksplcatatorskie zapędy nie mia· 

• 

ly nawet w domowych warunkach prawiona czy nawet przeprowadzona 
gruntu, na którym mogłyby się roz- na no-,'iO_ Nigdy jednak nie powinni 
wijać. Rodziece muszą bacznie prze- i-odzice odrabiać jej za dziecko, co 
strzegać, żeby starsze rodzel':tstwo nie najwyżej mogą wykonać tę część ro-­
posługiv,-,~;o się pracą młodszydl ina bo1y, która przechcdzi jego siły. Bę­
czej, ni'L w granicach wzajemnych dzie to tylko naprawienie pomyłki, 
przysług, żeby w życiu rodzi.nnym jaką popełnili, dając dziecku zbyt 
nie ' by'ło żadnej nierówności w zakre trudne zadgnie. 
sie pracy. Jesteśmy zdecydowanymi przeciw-

Trzeba powiedzieć jeszcze kilka nikami stosowania w dziedzinie pra­
słów o jakości roboty. Znaczenie jej ey kar oraz nagród. Samo wykonanie 
musi bye rozstrzygające, trzeBa za- zadar'ia powinno dawać dziecku za­
wsze wymilgać wysokiej jakości i wy dowalenie i radość. Najlepszą nagro­
magać poważnie. Naturalnie, dziecko dą za trudy powinno by;: uznanie dla 
często nie ma ani tyle doświadcz e- jego pracy, dla jego wynalazczości, 
nia, ani sił fizycznych, aby wykona:: pomysłowości, metod pracy. Ale i 
robotę doskonale pod każdym wzglę- tym uzn G.niem nie trzeba zbytnio sza 
dem. Toteż trzeba wymagać od niego fOWilE:, zwlaszczil nie trzeba go wy. 
takiego wypełniania pracy, które nie rażać w obecnOŚCi znajomych i przy­
przekracza, ani jego sił, ani możliwo- jadól. Tym bardziej nie należy karać 
ści wyltonania. za złe w-ykonanie lub nie wykonanie 

Nie należy przy tym karcić dZiec-1 roboty, lecz bezwzględnie doprowa· 
ka za D1ilrną robotę, nie trzeb" za- dzić do tef,o, aby mimo wszystko zo­
wstydzać go, ani robić mu wymówek. stała ona dobrze spełnione> 

W obecnym sezon.ie w dalszym 
ciągu modne są łączenia dwu róż­
nych materiałów, trykotu z v"eIną 
lub fut ra z wełną :szczególnie prak 
tyczne w zastosowaniu do przeró­
bek). 

Kawalkiem barwnej wełny w kra 
tę lub w paski nmżemy ładnie od­
świeżyć starą niemodną suk:enkę: 

1. praktyczna kamizelka którą zro 
bimy :l.e' starei za krótk:ei wełnJ:mp.i 

bluzki. 
2. barwny stalik w kratę lub pas­

ki j,ako ciekawy moment dekoracyj 
ny do starej suklenlc. 

3. w~tawka# w stanie z mater:iału 
w kratę lub w paski - praktyczny 
sposób podłużenia sukienk:. 

4. karczek i baskinka z materia­
łÓw, w kontrastowych kolorach two­
rzy efektowną całość skromnej SDor 
tawei sukien1r.L 

• 
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Malo ze rań - słaba Irekw n ja 
Niedociągnięcia Pądstawowe; Organizacji Partyjnej" 
w . radomszczański~j Fabryce Urz'ądzeń Kotlarskich 
W radomszczańskiej Fabryce I Często 0g1asza się termin ze-I Jak się dowiadujemy, ilościowo I argumentami i docierają. obec~~ 

Urządzeń Kotlarskich party.lnia- brania zbyt późno (w dniu zebra plan roczny j.uż wykonano, pozo z powodzel1lcm do, najbardzl~J 
.ey stanowią 10 procent załogI. nia lub na kilka godzin przed staje jeszcze tylko do wykona- zacofa~y~h elemen~ow fabrfkl. 
A więc podstawowa organizacja zebraniem). Rzecz jasna, że ,<.l. ta nia plan wartościowy. Wszystko N.e,mU1~J trzeba Jed~ak s!wler­
partyjna jest stosun~,",wo nielicz kich wypadkach nie wszyscy to- jednak wskazuje na to. że załoga dz!c, ze odprawy agltatorow są 
na. warzysze mogą wziąć w nim u- Fabryki Urzdze6 Kotlarskich roblon~ ~a rzadko. . .' . 

Już krótkie zapoznanie się z dział. podjęte zobowiązanie wykona na Wyniki pracy agltaLOl'OW dają 
przebiegiem ostatnich zebrań do- N l' dk T' wet przed terminem. Zebrania się ju~ dość namacalnie wyczu-! 
wodziło r..iedwuznacznie, że w ł a ~zy. po res lC. jako rze~~ partyjne pośw'~conc sprawom wać. Na przykład, zgłaszają si~ 

s uszną, ze tematyc.e produkCYJ d k" . 'h d b ostatnio coraz licznieJ'si robotni-pracy miejscowej organizacji pa r . , . : . . . I . pro u CJI nie pl zec o zą ez . 
neJ POs\<ifJęca Sle w,e e uwagi na h D . t . t cy z prośb<> o wniarrniec.ie ich na tyjne; występują liclllc niedoc:ą b . h~ N.' t t' eh i ec a ecyzJe u pO\VZlę e przy' c, '- ." - c 

, ze raniac. p. os a me z ran e ..; d t ·1 d' lis"ę kand"datów do Partii gnięcia. Usta.ono swojego gozasu, 14-go października całkowicie DO c~ynIa]ą s,ę .. o s a e~o po nosze" J • • . 

jako niewzruszoną zasadę. że ze- święcono na omówierile zagad- Dla produkCJI zakładowo Gdyby agitatorzy cdbywah sta 
brania partyjne winny się odby- rdeń związanych z przed termino Do grup agitatorskich wyzna-Ile narady, gdyby im dawano cią-
wać 2 razv w miesiącu. Niestety. , k' l 10' l d kł d' . f . 

J wym wy 'onanten1 ]) anu roczne- czono jeszcze w.e wrześniu .-clu g. e o a ne l nowe In, or.macJe, od zasady tei zbyt często się od-
stępuJe Ostatnio ustalono dat~ ze go. towarzyszy. Agitatorzy powoh o'IIch praca mogła by dac Jeszcze 
brania na 25 października. Zebra .Jak wiadomo, plan 3-letni fa- panowali swe zadania. Nauc2:yli lepsze rezultaty, zwłaszcza na od 
nie się jednak nie odbylo, ponie bryka wykonała 10 września. Za się operO\.vać przekonywującymi dnku produkcji. 
waż II-gi sekretarz, tow. Barto- loga zobowiązała się do wykona­
sik był na urlopie. A bez II -go nia planu rocznego na 20 listopa 
sekretarza trudno było towal'zy- "''1. 
520m zebranie zorganizować. Tak Na ostatnim zebraniu towarzy 
nam tę spraV,lę przcdshl'.vili to- sze szeroko dyskutowali. czy uda 
warzysze z fabryki. Także frek- się zobowiązanie wykonać, I.:'osta 
wencja na zebraniach jest zniko- nowiono wytężyć wszystkie siły. 
ma. Kto Wte, czy nie jest teglJ zmobilizować cały aktyw zvviąz­
przyczyną zła organizacja zebrań kowy, wszystkich bezpartyjnych, 
i-wadliwe ich przygotowanie. aby danego słowa dotrzymać. 

Koło ZMP p'rzy Szkole Przemysł. "Metalurgii" 
Uczy już 460 członków 

i ma do zanotowania. znaczne OSiągnięcia 
Do najlepiej pracujących kół ZMP~owców. Fakt ten świadczy, o 

ZMP w Radomsku, trzeba niewątp tym, że ZMP~owcy nie prowadzą 
liwie zaliczyć koło zorganizowane swej pracy w oderwaniu od ogól-

P I k k R 
. d ' , k· przy Gimnazjum Przemysłowym nych zagadnień produkcyjnych fa-

omoc e ars a W ~ o'mszczans Im "Metalurgii". I . bryki. że żyją życiem fabryki. 
. .. II· . ..' . : ~ D::>skonale prowadzona, zakrojo- ?dda'~a już .tr\'Im zażarte w~pól 

. . na na szeroką skalę, akcja werbun za.w
1
odmct:vo mlęd;:y poszczegoln:v 

o b d o o d t . I d ' o o o kO 
o kowa przyniosła bardzo dobre re- mi Kołan:l ~MP, p.zy Sz.k?le Prze~ 

zosłanie usprawniona I ar złel u os ępldona u nosCI w1els lei zultaty. Dość powiedzieć, że w mY'~łoweJ. Współzawod.mccwo obcJ 

O . W· 'd k' U W11 J'eszcze duże braki. Zdaniem rzyć 4-izbo'-." Ośrodek Zdrowia. chwili obecnej koło przy Gimna- mUJe pracę społ,cczną l l!'aukę. Do 
statnlO . OJewo z lm rzę ~ zjum Przemysłowym liczy już 460 podobnetf0 ,:,,~połzaw,odllIctwa we: 

dzie Zdr0wia w Łodzi odbyła dra Lassoty, poza GidIami, Brze Na ten cel nawet są przydzielo członków. I co jest rzeczą niemniej ~ano ~owllIez Koło Z!V1P p.rz:l 
się konferencja lekarzy społecz źnicą, Kłomnicami i Koniecpo- · ne odpowiednie kredyty. Wiel- ważna. Zarząd Koła robi wszystko, Glmna~Jum Handlowym ,l Ad~~ .. 
nych ośrodków leczniczych z lem winny być utworzone nowe go młyny również posiadają by jak najbardziej uaktywnić no~ 5tr~CYJnł'm. W ~en sp<:sob ~dolar.c 
terenu działa1"1ości piotrkow- ośrodki · w Pajęcznie i Wielgo- własny barak, który można przy wych członków. Jest to pozytyw- wClągną; w WIr, tworczeJ pra:y 
skie} Ubezpieczalni Społe<rznej, młynach. W tej ostatniej mie;i- stcsować na ośrodek leczniczy. nym momentem w ćWiałalności ko~ wSZystkIch członkaw ZMP. 
obejmującego jak wiadomo 2· sC0wości znajduje się tylko fel- lecz z powodu braku lekarza pi'a la. Zdarza się bowiem. i to często, Tow. Mieczysław Zygma, prze~ 
powiaty - piotrkowski i ra- czer. W wyjaśnieniach swoich ce te nie zostały dotąd przepro że nowoprzyjętych członków, pozo wodniczący koła ZMP przy Szkole 

d . l' Z t l dr Kucharskl' potwierdził stano vyadzorie. stawia się samym sobie, nie daje Przemysłowej potrafił dobrze zor-
omszczans CI. as ępca nacze - S1'ę i'm z'adnych za.dan' do W"T-''''''la- ., d N' , . d d' . D Sł t "1' d-~' "J n:v. galllZOWaC p'ra~ę zarzą u. lC WIęC 

nika Wojewódzkiego Wydziału w1sko dra Lassoty, o aJąc, ze yr. o ~nsKl dl1e powyz- nia, żadnych możliwości wykaza- dziwnego., że ma już obecnie do za-
Zdrowia dr Ładyń5ki, jako prze spalony w rb. budynek ośrodka sze l:zupelmł, oświadcza;ac że nia swych umiejętności. notowania poważne osiągnięcia. 
wodriiczący, zapoznał obecnych zjrowia w GidIach został już współpr2.ca Ubezpieczalni z sa- Pracę ZMP~owcy słusznie za{:zę podobnie zresztą jak cały zarząd 
z wytycznymi Ministerstwa urządzony· (w i izbach). Je±eli morządem układa się zadowala· li od uporządkowa.nia swej szkoły koła. 
Zdrowia, zmierzającymi do chodzi o Kłomnice - to znajdu .i "co. Poza Wielgomłynamj lud- i bursy. Teraz panuje tu idealna Szkoda jednak, że ZMP-owcy 
usprawnienia pomocy lekarskiej je się tu tylko purikt sanitarno ność ,;viejska odczuwa brak le- czystość. ZMP-owcy przodują we zgrupowani w kołach fabrycznych 
ola ubeipieczo'rlych i do współ- lekarski i lekarz 'Przyjmuje li karzy w Maluszynie, Silniczce i wszystki.ch poczynaniach swej szko ZMP w .,Metalurgii" nie potrafili 
dzialania samorządowych ośrod siebie. :rednak.1~śzcze J w rb. spt-a Żytnie, Zapewnienie' mieszk3ń ly, są inicjatorami prowadzonych dotąd dorównać swym kolegom ze 
ków 7.d'P~ P&. Ubc?mieczamia- Via ta, pę.r;t~it:.z~lahv~Ql1a P91ł1y;,śl dla lekarz:y ,y' tyc.~ rniejscowoś- akcji. OS?l,tn}o \~ zw5ązkur-z.e z-ja •. ~Ż'l(oły Przemysłowej. Kola- fa~ 

-r- . . ł d d 'Zllem'woJewod'Zklm, zobOWIązano 'bryczne ZMP ~!r ao tej pory małn 
mi Społecznymi. nie, gdyż w niedlugim już czasie c ach jest ma o praw opo obne. się ufundować nowy sztandar aktywne i nie przejawiają żywszej 

Po omówieniu spraw piotrko- oddany zost,t11ie budynek ośrod Obe~ni na .konfere?cji przed- ZMP-owski. Nowy sztandar wktót działalności. Należałoby stworzyć 
ka zdrowia, wybud,wnnv przez s'taw~("c1' V/oj. KomItetu PZPR ce będzie gotowy. formy współpracy kół fabrucznych \~ skich przez l~karza naczelne~o· J 

Samopomoc Chłopską. W Brze- l OKZZ n t apel lekarza nacze! W zakładach "Metalur2'ii" i.st- ze szkolnym;. Przyczyniłoby s'ę to dra Lassotę , dyrektor Ubez- d L t kI ,~ :bicy są baraki, należące do 0- r.ego 1'a asso.y przyrze i swą nieje przeszło 20 młodocianych do zaktywizowania wszystkich b(1z 
P ieczalni ob. S10twiński zakomu . Z' ~~ t l pieki Społecznej, k'tóre wymu- T)"moc. przy czym inspektor Zw. brygad produkcyjnych zorganizo- wyjątku 'MP·ow~o\V \V "l\le 'a ur 
uikował, że oh'z'. 'many kredyt l' dz I "U 

.J gają remontu. Wydział Powiato Zaw. tO-~T. K1-11czycki zakomuni wanyc.1 i prowa onyc l pr;r.ez gll . 
v: w'''sokości 32 milionów 31. . . 

J wy w Radomsku wyraził goto- kował. że w bodzi rozpoczął swą przeznaczony został wyłączni'.:! 
wość postawienia i wyremonto- clzi8łalno~ć t. zw. Ośrodek Dys-na budowę nowego .ośrodka Spt~ R . 
wania bai:aków pod warunkiem TJozycyjny ozmieszczeTIla Le~ ejalnego I stopnia w Radomsku. 
przejęcia ich na własność. Rów karzy i do niego należy zgłaszać Eudov.'a rozpoczęta zostanie w 
n'eż w Koniecpolu znajduje si~ pisemne zapotrzebowania z "vv-r. 1950, a pIać pod !lOWy budy . 
o.dpowiedni lokal, alo także wv ',;:czególTIlcniem ilości godzin nek Ubezp:eczalnia Społeczna 
maga przeróbkj, po przepl'owa- TJl'acy każde~o lekarza w danej 

ju;'~ pcsiada. d . kt" . b t . . , . 
ZC:llU • Ofe.1 mO:'>~la y o wo- mlej2ccwOsCJ. 

N:::sh;pnic dr Lassoia stwiF 
ellił. że na terenie Radomska 
\\·~Dói.p.:'a cy Ośrodków Zdrowil:1 
z Ue:',~. ieczalnią w o-góle nie 
b~Tlo. Dopiero w 1'. b, na s~mtek 
inicjatywy ze strony piotrkow 
skic·j Ubezpieczalni Społecznej 
, :-półpraca ta została zanoczą t­
kO\V2na scale:1iem z miejską 
P~':":;'lOclnią· ' '·;Tzecivlgruźliczą· 

Z oświadczehia dr Lassotv 
v.:ynika, że 'mimo oficjalnego 
posiadania 4 Ośrodków Zdrowia 
- pow. radomszczański odczu-

Telefonistkom pod rozwagę 
Radomsko. j-1}{ wiadomo nakży raz trzeba CZekać przy telefonie i 

do tych lliesz~l;ęe];,'!y(:h mic,,,t, cały kwadrans, by uzyska~ pilu3 
gdzie dotl!d jeszc'ze nie wprawa- l;ołączenie. . . 
dzono autom:.:Łycznych ur7.ąd~eń . D~atcgo c~vtelmc:v nasI. zwraca 
telefonicznych B~' olrzymać żąda .Ją Się ~ prosl~ą do Centrah, by 1:-

"j ;. I spraW!1l0110 meco pracę telefol1l-
ny numer trzeba .ącz~'c ~!ę z c~n· stel:. Telefonistka ·powinna odra~ 
tralą.. Dopiero. telC'J:O!1~stka lli~ zu łączyć. Po skoiiczohej roZllJO­
poczCJe włącza zftdrrny numer. I wie. aby aparat nie był na dłuż-
Jakoś utarlo się w mieście mnie szy czas zablokowany na jednej 

manie, źe telefon'stki dof:.ć leni-I' linii, należy numer odrazu ",ryh;~ 
wie wykonują swą pracę, że nie- czuć. 

"Stal"Radomsko-!IGwardia" Wieluń 3:1 (2:1) 
W pierwszych minutach .. Gwar.' do końca pierwszej połowy za­

dia" narzuca ostre tempo, Już' w: wodów. Po zmianią pól qra wy· 
5 minucie qoście prowadzą ·. 1 :0.1 równuje się, w 75 minucie Jur­
Po tej bramce qra się wyrównu-, czyń5ki strzela trzecią bramkę. 

, I 
je. Dopiero w 29 minucie Tuliń-j Była to najpiękniejsza bramka 
ski zdobywa wyrównującą bram-, meczu. Końcowe minuty, to wy· 
kę. W kilka chwil później POWąl ' raźna przewaqa "Stali". 
ka strzefa druqą bramkę. Ataki I Pp uwzqlędnieniu wyników spo­
qospod::my nie dają. żadneqo re' i tkań tabela kI. B przedstawia się 

zultatu i wynik 2:1 ulrzymuje się następująco: 

'1. "Sta]" Radomsko 3 

2. ,.Gwardia" Częstochowa 3 
3. "Związkowiec" Radom.sk 'J . 2 

4. "Stal" Częstochowa 2 
5. "Gwardia" Wieluń 3 
6. "Związkowiec" Czę.stocbowa 3 
7. "Kolejarz" Częstochowa 3 

5 

4 
2 
2 
2 

2 

11:6 
7:0 
3:3 
7:8 
3:7 

10:11 
4:10 

Jak to było 
z bułkami 

w czwartek 
Radomskc spokojne, ciche 

In asteczko zmienia się nie do 
poznania w czwartki. Zjeżdza.ią 
się wtedy chłopi z c':\lego powia 
tu, zajmll',n 0vvymi furmanka· 
ml 1 wozami wszys'tkie place, 
zaułki i uliczki. Na rynku nie­
bywały ruch, bieganina, podnie 
sione głosy handlujących. 

W ostatni czwartek\ mieszkań 
Cj' wsi, którzy przyjechali dlJ 
Radomska bez zapasów żyW'TIo. 
ściowych, zwłaszcza bez chleba 
i bułek wykazywali duże zde­
nerwo\'V'anie .Obserwować moż­
n.a było wieśniaków, biegają­
cych od sklepu do sklepu, z uli 
cy na ulicę w poszukiwaniu bu 
kk i chleba. A niestety po po­
kdniu tak bułek, jak i chleba za 
brakło. W szeregu sklepów wy 
vlieszono ogłosz~nie: "Bułek nie 
ma". 

Pewna piekarnia przy ulic;? 
Reymcnta, otworzyła o godz. 15 
na pey/ien czas sklep. Do wnę­
trza wdarł się tłum wyczekują­
cych ludzi. Kupowano od razu 
pD l~ilkadziesiąt bułek. Można 
było po tym zaobserwować, ja!" 
sprzedawali później te same buł 
ki po 12 zł. na rynku, 

Staraliśmy . się zasi,f'D'!ląć in­
formacj1,co spowodowało tego 
n::lzaju sytuację na odcinku 
zwpatrzeniowym w Radomsku. 
Przyczynę nie trudn~ było od­
kryć. Oto jedna z największych 
w mieście piekarnia PSS·l.1 przy 
ul. Ba'torego wstrzymała wy­
piek pieczywa, gdyż musiano 
podjąć remont pieca piekarski~ 
.go. Wstrzymanie wypieku w pie 
karni PSS-u spowodowało przej­
śc:.owe trudności zaopatrzenic­
WE. w mieście ,a jak się dowia­
dujemy, nie należy się spodzie­
v:ać szybkiego' jej uruchomie 
nia. 

Należałoby ]UZ obecnie po~ 
myśleć o tym, by nie powtórzy­
ły się trudności z 3 . listopada. 
I;"tnie.jące w mieści€ piekarlj.~ę 
prywatne powinny we. czwartki 
odpowiednio P9więł\szyć wypiek 
pieczywa. 

Odczuwane obecnie w tej dzie 
dzinie trudności, mają przejścio 
wy charakter. J ak wiadomo 
PSS w Radomsku już od da\vna 
prowadzi intensywne prace przy 
budowie nowej wielkiej mech a­
niczhej piekarni przy ul. 1 Maja. 
Uruchomienie nowej piekarni 
nastąpi już w przyszłym miesią 
cu. 

Rozebrać ruderę 
Niesamowity Wprost wygląd 

mają szczątki domu przy ul. Że­
romskiego 26 w Radomsku. Powy 
ginane ścian" porysowany stl'OP 
i połamane wiązania dachu czeka 
ją na rozbiórkę lub naprawę. 

Jedno jest pewne: pgzosta·wie· 
nie rudery w obeGnym stanie mo­
że pociągnąć w przyszłości ofie-ry 
w ludziach. -

Z'óź oliarę 

n~ Odbudowę Warszawy 
........ t .............................................. ~ ..................................................... ___ ................. t ..................................... ~ .......................... ,." ••• ~ ••• ,., ••• ,.,.,"', ••• 

N igdy jeszcze w Polsce nie raz· 
taczano tak troskliwej opiek 

nad dziećmi -'7-.Jak obecnie. Szerer 
powstalyc'h po w,ojl1ie instytucj' 
opieki nad dzieckiem, u­
łatw:a rodzicom, zajęcie się prac!) 
zarobkową. ., 

Podczas. gdy tysiące me.tek sta· 
je u swych warszt&tów pracy. ich 
dzie:!i pozoste.ią , tym czasie pod 
fachową i troskliwą opieką. Placów 
ki op:e!nJ.llcze i wychowaw,;ze bu· 
daje TOi\'arzystwo Przyjaciół Dzir 
ci. 

Chot': istnieją 
braki, a'e "nic 

w tej dziedzlnie 
cdrf::u GrJ.k ]'.' 

Zlobek tO Pawłowie gm. Chlewish..,; 

zbudowano". Ilość n:edostatecznic 
wyszkolonego personelu, zmni-ej. 
sza się z każdym miesiącem. Obco: 
nie pielęgniarki i wychowawczynie 
przed olijęciem pracy w TPD prze 
chodzą przeszkolenie fac,howe. 

Jednym z powiatów ' naszcgc 
województwa, w którym daje sic:' 
odczuwać Ezczególny ].n'ak , wy<,zkc­
lonych op:ekunek, jest powiat ko, 
necki. Dlatego te~, ilo~ć dziecię­
cych pla::ówelr, istn:ejącycllna tyn' 
terenie jest c:ągle l1ie\vyst2.rczaj~ 
ca. 

PCwlatO\'.'y Orldzi::J TPD \'.' E:0l~ 
skich, pl'owa~bił w· eląL:u ubiegle 
go roku s:>iwinc;jo G p:-::~dszkol 
(z tego 5 w pcnv~e:;ic) 2 nrlie:Jj·~~ 
'lz;eci\,c.e (1 w porlies'c) G r::':lllr 
~')W Opiel,i n::..d Maltą i D;;;c::' 
'~:em. Cl'CZ seZOilO,':y żłor'c:; l 

Pawłowie, (uraChUI'l:any na prze 
c~ą.g 4. letnich mie:.lię :::y). Z plu:!ć 
wek tych korzystało ogółem okol, 
2.000 dzieci. 

W .okresie wakacji letnich ko 
neckie TPD pl'owad~iło trzy 'dwu 
turnusowe kolonie, dla 450 dzieci. 
1: półkolonie i 9 dziecińców. przebJ. 
wało na nich 620 małych obywate· 
li. 

Każdego z czytelników zaintere­
suje niewątpliwie sprawa mobili· 
zowania funduszy, na prowadzenie 
wymienioilych placówek zródeł f 
nansowych jest kilka. Zarząt' 
Główny TPD, przekazuje co mic 

przydziały żywnościowe w postaci' W okresie kolonii letnich, bezpo· 
masła orzechowego, kakao, mleka. średni dozór nad malcami, spra~ 
konserw - przj)kazywanc z Fun· wują oprócz stałych wychowaw­
duszu Pomocy Dzieciom. ców - delegaci wybrani 'z grona 

Swietlice, przeznaczone dla naj- rodziców. Na lwianiach przebywa-
biedniejszych dz:eci. egzy~tuj~ ją dzieci mało i średniorolnych 
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che OdC~:l:alOlvi konsddc:!lll fiO ty dzięki fundqszom płynącym 
:;'ę:::y ;:'o:ych, n:t pokryc:e ko: przemysłu i Inspektcratu Szkolne 
bw I:Gministl'ucyjnych. PrzedszJ: go. V/szelkie pomoce naukowe, t3 ~. 
la u trzyml1ją się częściowo z su!:· jak i VI przedszkolach, zakupywa, 
;venc,1i Inspektoratu Szkolnego, : ne są dla świetlic z kredytów Za · 
czę{iciowo ..... VI miejscoi703c:ac; rządu Głównego TPD. . 
robotniczych - z opłat jakie wpll:! Na żłobek w Pawłowie i stacje 
ca państwowy przemysł i częścio- Opieki nad Matką i Dzieqkiem, 
wo rodzice dzieci. Naturalnie siero subwencje przekazuje Wydział Po 
ty ,i półsieroty, których jest znacz wiatowy przy Starostwie. Sumy te 
ny procent, zwalniane są z wszel- w połączeniu z stałą opłatą c.;złon­
k:ch opłat. I ków, zapewniają dzieciom stałą, 
Dużą pomo:::ą dla przedszkoli. są fachową opiekę i pomoc lekarska. 

chłopów i robotników, część z nich 
rekrutuje się ze środowiska inteli~ 
gencji pracującej. _ 

Rodzice. którzy do niedawna 
jeszcze okazywali znikome zainte· 
resowanie przedszkolem, świetlicą, 
czy kolonią, obecnie, widząc realne 
korzyści w postaci wzorowej opie­
ki nad ich dziećmi - dziś żywo 
inbrcsuią się d:::iałalnośc:ą tYc}J 
placówek . 

Do boh,~czek IWl1eckiego TPD nu­
le~y brak dcstatccznej ilo3ci lokn­
li. per::<onelu, środl{ów komunika , 
cyjnych i częściowo również .-­
funduszy, które przy wzrastl.1.ją­
cych potrzebach są cz.ęsto zbyt ma 
l~. -

Mimo tych braków, Oddział TPD 
w Końskich zakreśIH przed sobą b. 
pO'\vaine plany. Ambicją jego jest 
działać tam, gdzie nie dotarła an.i 
Samopomoc Chłopska, ani Inspek­
torat. W najbliższym czasie vlanu-

je się uruchomienie 3 przedszkoii 
wiejskich, stworzenie świetlicy 
p'rzy przedszkolu TPD w T(mi­
ski ch , uruchomienie Domu Turnu­
sowego w Czarnieckiej Górze, w 
którym przez cały rok przebywały 
by dzieci . gruźlicze, oraz ·1 kolon!;, 
8 półkolonii, 15-u dzieciilcóW i 
trzech żłobków, O ile przyznane 
zostaną na te cele odpowiedl:1c 
kredyty, to w niedługim jui: cza­
sie setki dzieci kcmeckich, :mujdzlc 
staranną op:ekę w instytucjach 
TPD. 

Czelran 

Pięknych tańoów nauczyły się lkie 
ci na kolonii w Czarniecloiej Górze 

I 
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OR'JtNIE 

Co pisała prasa łódzka 5.listopada 1929 r. 
"RĘCE DO GORY" wstrząsające i zajmujące najwięcej 

Prasa łódzka zamieszcza szereg miejsca na czołowych stronach gazeL 
"wstrząsających" OplSOW napadów są napady w Łęczycy i Tomaszowie. 
rabunkowych, z których najbardziej 

"SŁAWNY" ŁODZIANIN 

I 
, 

wy -• 

• 
Niejaki Marian Grelecki, pseudo, 1'========:;:== 

doktór medycyny zasłużył sobie na 
calostronnicowe opisy 1>wych "czy­
nów", do których należało "sfałszo­
wanie indeksu uniwersyteLu w Tulu­
zie, popisy w charakterze ginekolo­
ga, tudzież cała masa innych spra­
wek, które pozwoliły mu żyć wygod­
nie, bawić się itd.", 

an 6-1 
Z udziałem przedstawicielI młnis terstw, Związkowej Rady KF, Głów-

nej Rady Sportu Wiejskiego, Z MP, szkolnictwa zawodowego (CUSZ), 
woj. UKF i wszystkich centralnych związków spOI'lowych rozpoczęła się 
w czwartek zOIganizowana przez GUKF ogólnokrajowa konferencja, po. 
~wjęcolla wytycznym do Planu Sześc ioletniego w zakresie kultury fizycz­
nej. 

PAŃSTWOWY TEATR 
IM. STEFAN A J ARACZA 

ul. Jaracza 27 
Dziś o godz. 19.15 premiera sztuki 

:pt. "Wiśniow,~' sad" Antoniego Cza. 
chowa. Udział biorą: Habdank-Biab­
brzeska Maria, Jarecka Anna, Kra!f· 
tówna Barbara, Krasicka Krystyna, 
~widerska Aniela, ćwikliński Jerzy, 
Gudowski Edward, Jabłoński Włady­
sław, Łaszęwski Konrad, Pawlik Bro­
nisław, Przybyła Czesław, Rzuchow­
ski Zygmunt, Stankiewicz Roman, 
Stodulski Bogusław. - Inscenizacja. 
i reżyseria Iwo Galla; ilustracja mu­
:zyczna Eugeniusz Dziewulski. 
Przekład Konstantego Magnickiego. 

PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

ul. 11 Listopada 21. tl.'l. 150-36. 
Codziennie o godz. 19.15 "Rozbit­

ki", komedia w 4-ch aktach Józeh 
Blizińskiego, z udziałem A. Dymszy, 
P. Relewicz-Ziembińskiej, W. Walte­
ra, W. Ziembińskiego i innych. 

Kasa czynna od 10 do 14 i od 11). 
TEATR LALEK "PINOKIO" TPD 

czynny codziennie - oprócz ponie­
działków ....., wznowił sztukę pod tyto 
"Wilk, koza i koźlęta" - Grabow­
llldego. 

Początek widowiska w dni powsze­
dnie - goąz. 9.30, w niedziele i świę 
ta - godz. 12. 

TEATR "OSA" 
Traugutta 1, tel. 272-70 

"BEZROBOCIE W ANGLII" 

Na posiedzeniu Izby Gmin - do­
nosi "KUlier Łódzki" - minister Tho 
mas (Labour Party) - oświadczył, że 
ni~ posiada różdżki czarodziejskiej, 
ktora by mu pozwoliła zlikwidować 
bezrobocie, Zdaniem ministra system 
l!~zielania zapomóg bezrobotnym jest 
IOwnie zły, jak niemoralny. 

"o/ytyczne do Plallu Sześcioletnie­
go zreferował dyr. GUJ(F poseł Mo­
tyka. Mówca przypomniał na wstę­
pie, że od poprzedniej narady krajo­
wej (w kwietniu) rozpoczęto pracę w 
terenie, opartą na nowej strukturze 
sportu. Od tej pory sport polski po­
szczycić 1>ię może znacznymi osiąg­
nięciami. Liczba uczesLników biegów 
narodowych wzrosła w stosunku do 

AFERA KOLARSKA" ub. T_ o dalsze 200.000, W· sztafecie 
" . , - młodzież(;,~ej uczestniczyło około 

Na temat. zab.agmonych stosunkow 200.000 C'sob, zwiększyła się rÓwnież 
w kolar~tWle I?lsze "Głos Poranny": liczb':!. startujących w marszach. Zor­
,.Uc~estmcy .bl~gU dookoła Polski ganizowano również poważne impre­
br~lJ grub.e plemądze.za reklamę pcw zy międzynarodowe, jak wyścig ko­
neJ marki rowerowej. Macherzy ko- larski Plaga - Warszawa i Dookoła 
lars,c y. ~lopuszczają do zawodó~ z,dy- Foli'ki. l'ównież sportowcy wzh;1i g~e 
sk.'" ahflkowa.nych z a w o d n lk o w. mwlny udział w manifestacjach 1-
Ml:trz .Pol~kl Szamo.la w ogól~ ~ie Majowych i w uroczystościach Mi(;­
p.okazuJe SIę . w krajU - ugamając dzynarodoweffo Dnia Pokoju. 
Się n.l zagramcznych torach. Mówca Z <l. 11 alizow<l. t następ'lie u-

.,TOWARY ŁODZKIE DO ROSJI" 

Wczc,>raj -:- piSze "Głos Poranny" 
- WYjechał do Moskwy przewodni­
czący sowieckiej misji handlowej w 
\oVarszawie, celem omówienia z mia­
rodajnymi czynnikami spraw związa­
nych z, za~upem towarów, a specjal­
me łodzklch wyrobów: włókienni­
czych w loku gospodarczym 1929-30. 

"CO GRAJĄ W KINACH" 

chwalę KC PZPR, w sPi"Llwie wycho­
\":ania fizycznego i sporlu, po czym 
przeSZedł do sl10rLu w Planie Sześcio­
leLnim. O Wildze, jaką pa:1sLw.) przy­
wiązu ii' do kultury fizycmej, świad­
czy fakt że wvchownnie fizyczne zna 
lazło on raz pierwszy m:ejsf-e w no­
w"m plcuie qospodarczym. Plan Sze­
ścioletni nadaje wychowaniu fizycz. 
rtf'mu właściwy kierunrk rozwoju 
z!,odny z interesami mas pracują­
eych. 

proc.). Taki rozwój sportu nie był 
możliwy VI Polsce przeawrześniowej. 

,.yprowadzony zost.anie rozdział na 
wychowanie fizyczne, obowiązkowe, 
dobrowolne i sport wyczynowy. 

SWIĘTA KULTURY FIiYCZNEJ 

Przewiduje się dwa rodzaje imprez: 
wychowanie fizyczne obeJmie impre­
zy i akcje masowe, sport - krajowe 
i zagraniczne implezy wyczynowe, 
oraz obc·z.y kondycyjne i wyszkole­
nie. Z uwagi na walo~y wychowawcze 
podziebno poszczególne .gałęzie sp{)r 
lu na 3 grupy. Imprezy f akcje maso­
we obejm,! podstawowe dziedziny 
sportu i będa sprawdzienem rozwoju 
wychowania fizycznego VI P.lanie S7.C 
ściolelnim. Akcje masowe prZeplOWi! 
dzone bpc!ą w znacznie szerszy"lll za­
kresie iu;~ od prz,szlego roku. Od 
roku 1950 wpro'oVadzope ;:ostal"ię 
Świqto K';ILury Fizycznej w woje­
wództwach, a od 1952 :;- w powia­
tach. Św;ęLo KF o:)chcdzOlle będzie 
co d,\'u lata w ostatniriI Lygodniu 
czerwca (na zakończenie roku szkol­
nego) i będzie prz~glądem splawno. 
ki fizycznej młodzieży. 

SPARTAIGADY 
Codziennie o godz. 19.30, w nie­

dzielę i święta o bodz. 16 i 19.30 ko­
media radziecka "Wzywa was Taj­

Nową Imprezą sportową będzie 
"G.ra~? Kino" - "Kobieta i pajac", Spartdkiada, przewidziana w odste,-

Caslno D k ł O. S. FIZYCZl\TEJ " - " ama w sz ar acie" pach dwuletnicll, począwszy 'od 1951 myr". 
" "Pallace" zapowiada premierę "Ko: Umasowienie sportu oparte jest na roku. Oprócz konkurencji sporto-

Dziś i cod~i~~~I~~A~odzinie 19.15 biety na krzyżu". \ Odzna..:c Sprawności Fizycznej. Pla- wych obejmie ona konkursy o cha-
"Ptasznik z Tyrolu", operetka w a·ch ' nowany jest trzykrotny wzrost liczby rak terze artystyczno-literackim. Sper-
aktach K. Zellera. ..:;; osób posiadająCYCh OSF (z 360.000 takiady będą zarazem mistrzostwami 

W poniedziałki teatr nieczynny. I w }!1S0 r. do 1.050.000 w 1956 r.). Do Polski. W pierwszym rQku spartal,ia-
ŁóDZKI TEATR żYDOWSKI ~ .. l. Ił. ,.' Ił kcnca 1955 r. liczba objętych wycho- I da zimowa (Zakopane) obejmie 4 kon 

ul. Jaracza 2 • " waniem fizycznym 'wzrośnie do kurencje, letnia zaś (Warszawa) od-
W ramach Miesiąca Pogłębienia 6.900.000 osób. Nastąpi również po- będzie się w 12 gałr;ziach sportu. Do-

większenie liczby Imprez do 64.000 Lychczasowy system rózgrywek mi-
Przyjaźni PolSKo-Radzieckiej, Łódz- (o 242 pl cc.) i liczby osób nimi obję- strzowskich ule9n1e zmianie. 
ki Teatr żydowski wy'stawia w sobo- SOBOT A 5 LISTOP ADA 
tę, dnia 5 i w niedzielę, dnia 6 listo- tych z 1880.000 do 5. 160.{)00 (274 W zakresie imprez t'\liędzynarodo-
pada klasyczną sztukę rosyjską "Bez 11.57 Sygnał czasu i hejnał. 12.04 
winy winni" Ostrowskiego i "Wzy- Dziennik południOlvy. 12.20 Przerwa. 
wa was Tajmyr" Isajewa i Halicza. 13,30 Pl'ogram dnia. 13.35 Audycja 
Obie te sztuki będą wystawione w szkolna dla klas X-XI - wykład z 
festiwalu sztuk radzieckich i rosyj- cyklu: "Historia literatury polskiej". 
llkich. 14,00 Przegląd kuItul·alny. 14.15 (L) 

Komunikaty. 14.20 (Ł) Informator 
kulturalny. 14.30 (Ł) Muzyka roz­
rywkowa. 14.55 Utwory Mozarta. 
15.30 Baśń Al. Puszkina dla świetlic 
d~iecięcych. 16.00 Dziennik popołud­

i III •• 
-1.11 
ADRIA (Stalina 1) - "Wyspa skar- (n!owy. 16.20 (Ł) Aktualności łódz-

bów" - ceny biletów po 50 i 25 zł ,loe. 16.25 (Ł), Mu.zyka z płyt. 16.50 
godz. 16 18 20 - film dozwolony l (Ł) "Szkoły łodzkle na polskie.i olim 
dla dzie~i ' piadzie sztuki" - felieton J. Zagał-

BAŁTYK (Narutowicza 20) -:- "Le- I ł?\;,ej. 17.00 "Pny ~ob?cie P? .robo­
nin" - godz. 17, 19,21 - flln. ,do_I Cle. 18,00 "Z krajU 1 ze sWlata". 
zwolony dla młodzieży 1~.15 Mu.zyk~ ludowa. 18.40 "Wszech 

BAJKA (Franciszkańska 31) -"Zwa mea RadlOwa • kurs I - wyktnd z f'y 
l"iowane lotnisko" - godz. 18, 20 kIn: "Podstawy ekonomii". 19,00 
film dozwolony dla dzieci Skrzy~k~ og?lna. 1~.15 }{oncert Kra-

GDYNIA (Daszyńskiego 2) - "Pro- ko~skl~J or!,lestry l choru PR. 20.00 
gram aktualności krajowych i za- DZlenmk .wleczorny. ;20.40 Felieton 
granicznych Nr 47" - godz. 11, o MoskWie. 21.00 (Ł) Koncert roz· 
12, 13, 16, 17, 18, 19, 20, 21 rywko\,;y: Wyk.: Orkiestra Łódz~iej 

HEL (Legionów 2-4) (dla mIodz.) - Rozglosm PR pod dyr. A. Lustlga, 
"Wyspa. skarbów" - godz. 16.M, H .. Korff-Kawecka , 1 . St. Lestan -
18.30, 20,30 - film dozwolony dla śplew, T. Dobrzynsln - akompan. 
dzieci 21.40 "Droga przez mękę" - frag-

MUZA (Pabianicka 173) _ "Zakaza- ment p~'Yieści A. ~ołstoj~; 22.00 (Ł) 
ne piosenki"- godz, 18, 20 - film "Z dZleJow dawnej Łodzl -, P?ga­
dozwolony dla młodzieży danka J. Goldberga pt. "Łodz -

POLONIA (Piotrkowska 67) - Le- miasteczko rolnicze". 22.13 (Ł) Om5-
nin" - godz. 16.30, 18.30, 20.30 - wienie program~ lok. na }utro. 22.15 
film dozwolony dla młodzieży Koncert muzykl operowej. 'l'ransml­

PRZEDWIOśNIE - Dni i noce" - sjs. z Pragi. 23.00 Ostatnie wiadomo-
godz. 16, 18, 20 - 'film dazwoloIl'Y ści. 23.10 Program na jutro. 23.15 
dla dzieci. Utwory R. Straussa. 24,00 (Ł) KOll-

Wychowanie fizyczne 

wych, oprócz zawodów międzypań­
sLwowych i międzynarodowych odby 
wać się będzie z zagranicą wymiana 
literatury fachowej oraz w celach 
szkoleniowych, wymiana trenerów, 
sędziów i zawodników. 

KADRA REPREZENTACYJNA 

Wyszkolenie kadry reprezentacyj­
nej i sędziów spocznie na Związkach 
Sportowych, stałe szkolenie zawod­
ników w~zystkic:h klas należeć bę­
dzie do zl7.eszeń sportowych. Na obo 
zy szl9okniowe kondycyjne i unifika­
cyjne przewidziano w samym tylko 
roku 1950 ponad 54 milionów zł. 

Aby umożliwić zawodnikom plano 
we podwyższanie kwalifikacji, zosta­
nie wprowadz0ny podział sportow­
ców we wszystkich dziedzinach na 
5 klas (extra klasa l, II, III i najniż­
sza - m~odzieżowi!). 

SUBW13NCJE 

Subsydia dla Związków Sporto· 
wych, które \\' tym roku osi~~qnęły 
iuż p'J'\VCl~r.ą st!m~t w ro1<.u 1950 będą 
jeszcze \VTŻ~Z2, a pod konicc planu 
pJzeci,;,n ie W7fO~Nl dwukrotnie. Pla­
pc.W'1ne pa rok 1950 łqczne subsydia 
na Zwia7ki - 228.G97 tys. zł osiągną 
IV r. lU55 kwotc ~60.G01 tys. zł. Z do­
Lncji zostal wyłączony boks i piłka 
pr.7.na jd.o sc1mowyslarczalne. 

SZKOLENIE 
KADR INSTRUKTORSKICH I 

"'l 

Szk'Jler.ie kadr instruktorskich bę­
dzie 5-stopniowe (wstępne, podstawo­
we, średnie, wyższe i uzupełniające). 
Porząwszy od 1954 r. studia WF w 
Pozna:liu, Wrocławiu i Krakowie za­
mienione zostaną na 4-letnie Techni­
tum WF. Wojewódzkie ośrodki KP 
Stilnl.) się bazq szkolenia wstępnego 
dla wszystkich zrzeszel1. Szkolenie 
podstawowe dla wlasnych potrzeb 
będą przE'prowadzały Centralne Ośrod 
ki KF poszczególnych organizacji. 
Ponadto powstaną centralne ośrodki 
GUKF-l'. Na szkolenie w roku 1950 
przewidziano ogółem 112 milionów zł. 
IN latach następnych kwota ta bę­
dzie się stale powiększała o 23 proc. 
w stosunku do pcprzedn'lego roku. 
Kadra il!struktorska, żatrudniol1a za­
wodowo w sporcie wzrośnie z 9 tys. 
do ponad 21 tys. w r. 1955 (do 237 
p!Oc.). 

r 

8,8 MILIARDA NA INWESTYCJE 
SPO!HOWE 

DOt\The:zusOW2 obiekty spcrtowe 
doprowadzone 7ostal1l.) do maksymal­
pej uŻywolno€:ci. Budowl!icLwo pto­
warlzone będzie przede wszystkim 
pod k'1t("m widze!'ia rozwoju sportu 
masowE'go. \.y Planie SzeŚCioletnim 
na inwesLycje sporLowe prz~widziano 
a,R miliarda zł. 

Przed meczem Siweeja - Węgry 
p rhitrem meczu bedzie Po~a~ - Rut'-'owski 
BGDc\PESZ'l' (PAP). !!O bm. odb~_ I W dniach od 2G. 1. do 5. 2. J050 1', 

dzje się w Bllrlape~zcie mięil7YPall.-!Odbędą. siQ w Bl1c1apeszc:e mi.strz.o. 
~tl\"nwe ~pjtkaftie p:łkar5kie Szwecja st",a. świata. w ten,'s!e stołnwym. U ... 
- W~gry. u'ział w turnieju zgłośiły dc,tychcł:3.s 

XII. pocJ..<tawie porozumien'a obu ~± państwa . 
. 'tron po?tanowiOllo zaprosić na arbi 
tr:l tc:;o meC7U międzynarodow'E'g"o sę' 
.lzicgo pol&~,j('go _ Rutkowskicgo. 

Poprzedni merz mirdzy obu druż.v. 
nami, rozegr.nny ostatnio w Sztok­
holmie, zakc.:6.czył się wynikiem remi 
RO"'ynl ~:~. 

w ZSRR 

Dzisiejsze LJmprezy 
Piłka. ręcznl\. Sala, Y~rcA, godz. 

18·to. "początek mi1;tnost Lodzi w 
kOR7.y1,ówee kobiecej drużyn klasy A: 
Spój'n.la. _ I,KB Włókn:arz, Chemia 
_ Zwią.zkowicc Zryw. 

noks: w SGli przy ul. Piotrkowskiej 
~93 o g',dz. 19 odbędz.ie się mecz o 
tl ruż'''IlOWO mistrZ{)stwo l..odzi poro' ę­
(17y "leaderem tabeli Bawełną., a O .. 
gniv.-em. 

GŁOS 

Or,aD ł.6dzl:let:o Koroltetu I WoJe­
wódzkl.go Koroltetu.folsklej ZJe-

dnoczoneJ PartU RObotn1aej , 
n e d a !: u l e: 

KOLEGHj~l .REDAKCYJNE. 
T e I e: o D y: 

Redaktor naczelr,y 
Zastępca red. naczelrego 
Sekretarz odpowiedzialny 

216-14 
218-2.1 
2U-05 
2M-2~ Opał. partyjny 

wewn. 10 
Drlał korespondent6w robe:-

niczych I chłopsldch ora>: 
redak.or6w g::zetek ~cit.n-
nych 118-42 

Dzjał mutaCji 223-22 
Dział miejsld t sportowy 2M-21 

wewn. al 11 
Dział ekonomiczny 218-11 
Dział fabryczny 216-1~ I 
Dzial rOlny 254-21 

wewn •• 
Redakcj. nocn:> 112-31 

Kolportat. 
r.6dt. Piotrkowska 10, tel. 222-22 
Administracja 260-42 
I:'.t1ał ogłoszell: Łćdf. Piotrkow-

ska 55. ·tei. 111-50 I 114-15 
Wydawca RSW "Prasa" 

Adr. Red.: ł.6dt, Plolrkowska IS, 
m-cle piętr.,. 

Druk. ZakL Graf. RSW .. Prasa" 
Łódź, uL 2wirkl 17, ~L 206-42. 

ROBOTNIK (Kilińsklego 187) cert życzeń. 0.10 (Ł) Zakolkzenic. " • " 
"Maskarada" - godz. 16.30, 18.30, audycji i Hymn. DefIlada młodych gImnastyko w klubu sportowego uSkrzvdła SowIetów D-06n3 
20.30 - film dozwolony dla młodz. n_III1_'"_'"'_III1_""_II"r::::aI""_""_""_"_"_""_'"'IIIIIJI3II'"'_""_II"_""_""_"" _""~III1_'III_""_""_II"_""_''''_''"_l"_",,_" 

ROMA (Rzgowska 84) - "świat się W. Ażaiew 309 Ktoś otaczał troskliwą opieką ostatnie miejsce spoczy- leo Jeszcze wiele llozostało do kopania" -- wzdychał Ale-
śmieje" - godz. 16, 18, 20 - film nku Kuźmy Kuźmycza. Kamien z szarego granitu ogro- ksy ... już leży w przekopie, jak to dobrze 1. .• 
dozwolony dla młodzieży k M k W 'l 

REKORD (Rzgowska 2) - "MłoM Dal e o od os wy dzony był drewnianym płotem, na grobie leżały świeże poszczego nych punktach widniała jedynie linia dro-
Gwardia" I-sza seria; dla młodz. kwiaty. gi, a wzdłuż niej czerniły się rury ułożone sągami. Mat-
godz. 16, seanse normalne: 18, 20 - Ech, stary, pożyłbyś sobie jeszcze trochę, - odez- ko kochana!... Do tej pory jeszcze nie rozwieźli rur! 

STYLOWY (Kilińskiego 123) "Pięt- wał się głośno Aleksy i westchnął. - A ja odjeżdżam do Skandal! A trzeba się spieszyć, bardzo spieszyć. 
nastoletni kapitan" - godz_ 16 dla - Przecież nie potrzeba ci niczego tłomaczyć, Alosza, Mosk\vy. 2egnaj, kochany. A na dole spieszyli się, Aleksy wiedział o tym i wid7.iał 
młodzieży; "Cztery serca" - godz. wszystko rozumiesz. Położył dłoń na grobie, postał chwilę, potem zeszedł w to. Dziesiątld aut i traktorów przesuwało się po drodze, 
18 20 - film dozwol. dla mlodz. _ Trzeba jechać, a ty jesteś człowiekiem naj odpowie- dół, do z2.toczki, gdzie na wodzie kołysał się hydroplan zabierając rury. Kopaeze wgryzali się w rowy, wyrzuca-

śWIT (Bałucki Rynek 2) - Kino dniejszym. Wiesz wszystko, eo dotyczy budowy, techni!d, naczelnika budowy. jąc na powierzchnię warstwy ziemi. Tysiące budoWlli-
nIeczynne z powodu remontu h . 1 . l ' . , 

TĘCZA (Piotrkowska 108) _ "Pro- źródeł. A poza tym jedziesz do swojego rodzinnego mia- A leksy dopiero w 1mbinie zorientował się, że czeka go czyc l WiC 10<:lllkow robiło wykopy, a ziemia przerzu-
gram składany" - godz. 1630, sta, tę okoliczność również wzięliśmy pod uwag? Sądzi- daleka droga, Prosił pilota, aby prowadził hydroplan cana łopatami chwiała dę w povvietrzu, ' lliby :;zara wstęga. 
18.30, 20.30 - filpl dozwolony dla liśmy, że będziesz się ba.rdzo cieszył, a ty upiera=,z sig. nisko n9.d traf.ą. Pracę spawaczy znaczyło mnóstwo ogników, widocz-

dzieci Kiedy tam będziesz, pomyśl o Beridz~m i - powiedz mu Gdy spoglądał na szybl:o uciekające obrazy t wórczcj nych z aeroplanu nawet w blasku słońca. Teletechnicy 
TATRY (Sienkiewicza 40) - "Nikt "dziękuję". Pokłoń się od~ mnie nisko Mcskwie. Powiedz, walki o rurociąg budziło się w nim zdenc!'Wowanie, 1'0.- kOllczyli zalrłudanie przewodów na ustawionych wzdłuż 

nic nie wie" - godz. 16,. 18, 20 - że my tutaj na Adunie przeżywaliśmy o nią śmiertelny do~ć i cichy smutek. Tra::;a ży~a. Roz,,,-ijał się przed nim trasy biaiych slupach, podobnych z góry do rÓ';'!nO wykre-
film dozwolony dla młodzieży niepokój. _ Pot':ząsnął przyjaciela za rami:ma. - Po- obraz pulsującegó krwią .zycia, o którym z talrim bólem ślonej punktowanej linii. / 

WISŁA (Daszyńskiego 1) - Kino żegnaJ'my się tutaj, gdyż na pur..kt nie zd"żys .... pojechać i tęsknotą marzył razem z Bcridzem, gdy zim,!- błądzili Trasa żyła, huc:ała ... Ryk silników samochodowych za-
nieczynne z powodu remontu. ł ł 

WŁOKNIARZ (Próchnika lo) - czasu mało, a poza tym ludzb i tak S'1 dość zdenerwo- wzdłuż trasy, istniejflccj rac"ej na wykres~_ch niż w rzc- g usźa szum trasy. Aleksy wyrwany nagle z rytmu życia 
"Spotkanie nad Łabą" - godzina wani. No, żegnaj prZYJacielu! Serce mnie zabolało, przy- czywistości. swojego punktu, sły~zał jednak wyraźnie głosy trasy: 
16.30, 18.30, 20.30 - film do- zwyczaiłem się do ciebie. , Teren budowy, ciągnący się scej:i kilometrów, zazna- cykanie tral,torów, basowe sygnały aut, skrzeldiw~ sy-
zwolony dla młodzieży Beridze mocno u<;ałował Aleksego i pierwszy wyszedł czony był równą przesieką i trzemfl wyraźnymi liniami: czenie spavldnic, okrzyld i pieśni .budowniczych. Z":l.wa-

WOLNOść (N~piórkowskiego 16) - z aomu, nie spojrzawszy na towarzysza, ażeby nie ujrzał lini~ przekopu, równolegle biegn:lCą linią rurociągu, uło- ło mu się, że poznaje poszczególne twar.ze: odrywali się 
"PotępiMey. - godz. 16, 18, 20 jego oczu pełnych łez. żonych równo, ale jeszcze nie połączonyeh ze sobą rur. od roboty, aby spojrzeć na przelatujący samolot. 
film dozwolony dla młodzieży Kowszow oć.prowadził spojrzeniem allto, dopóki nie Te dwie linie przecinała i krzyżowała się.;: nimi - linia A z prawa. toczył sW'oje wody, ogromny, _ oślepiająco 

ZACHĘTA (Zgierska 26) - "Panna ·kł ,.. ł . 'k d' le"lel' z·elazneJ·. błyszcz3,.cy Adul1. Po obydwo'clil stronach rozpos'cl'erała bez posagu" _ godz. 16.30, 18.30, Z!1l· o Z oczu, pG~em zas WSplą Slę na pagore, gZIe ,'J 

20.30 - film dozwolony (lla młouz. mieścił :lie SÓ'ób Topolow~ W wielu mieiscach linia nrzek:mu nrzervwe.J 1 sie naR:· sic tajga.. (D. c. 11.) 




